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E TE s C S TEZA 


W dniu 19 kwietnia 1938 r. zmarł 


Bronisław Miernik 


URZĘDNIK KOPALNI „MARS“ 


W Zmarłym tracimy sumiennego i oddanego nam pra- 
cowniika.. 


Cześć Jego pamięci! 


Dnia 19 kwietnia 1938 r. zmarł w Łagiszy—Borach 
przeżywszy lat 51 


Bronisław Miernik 


pracownik kopalni „Mars“ Tow. Górniczo-Przemysłowego 
„Saturn* Sp. Akc. 


W osobie Zmarłego żegnamy dobrego i szczeregpi przyja- 
ołela oraz oddanego kolegę- 


Cześć Jego pamięci! 


TOW. GÓRNICZO.PRZEMYSŁOWE „SATURN“ 
Spółka Akcyjna 


KOLEDZY Z KOPALŃ „MARS“, „SATURN“ i „JOWISZ* 


| lotu Ens N zi l 
Zadajcie 

wszedzie 
znakomitego 


PIWA TYCHY 


Wykluczenie 
POSŁA BUDZYKSKIEGO 
Z SEJMOWEJ GRUPY OZN 


Masowe aresztowania w Rumunii 


Alama Gwardia“ planowała marsz na Wami 


Codreanu skazany na 6 lat więzienia 


BUKARESZT, 194. W ciągu świąt | półgodziuną przerwę, w czasie której jdzie. Poza tym oświudczył om, że wore- 
Wielkamoanych rząd nunuński, jak to| adwokaci przeglącyi akta, spundewaję, którą zajęto padozys new- 
już meczowej Gi nos Vamy, qarzeprowadził P. ' e aji, podrzuciła mu ú jego kolegom pol 
przeci wiso pi mA 4 g Gane że j: CJA, I A ui °, 
“i dawnej żełaznej imandii”, która | ge, miał na m: i odreemi skazany mostat na at 
chciała Pieknych marsz na Buka: | 6: ie f w więzienia. WARSZAWA, 194, (te. wt.) Roge 
reszt, akcję ostatecznej likwidasji tej sałą się w Warezawie w 
organimacjó. GA 3 nerat Słowanc: yñ. 
Likwidacji tej towamzyszylo ameszto- Z= € 5 arodowego wezwął przed SC 
wanie 80 przewódców „Żelaznej Gwar- z tami jeszcze na dluższą rozmowę pos 
Hi“ ma oe z jaj wodzem Q: dream w SĘ | Budzyńskiego, członka t MAE 
ARNE) A „Jutra Prozy“ a równocześmie adhem 
W niedziełnej prasie rumuńskiej ogbo 
mono raporty policyjne i tajne okóbniki Weg RA e. która: izni 
Żelaznej Gwandii, przejęte przez wladze 2 
dowód, że Żelazną 


bezpieczeństwa ma F | bez świadków gen, Skwaniszyństwi mostn= 


Gwardia dażyją ostatnio do wywoknia | NI Z KARASIÓW 


przewrotu i objęcia władzy. 


nowił rosła Budzyńskiego wykluczyć z 
sejmowej grupy OZN. 


PROCES 
R | IDZIKOWSKIEGO i MICHALSKIEGO 
WARSZAWA, 19.4, (tel. wii.) W nati 
chodzący czwantek w Sądzie cieręgo* 


wyjazdu za gralmoę ú mzucjł hasto 
tymuowania w drodze kt nspiratyjnej 


Jem. Anomimowe j Š 
R sns ego s po dlugich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Św. Sakramenta. [g | ym kamym w Worszawie rope amis 
nawolywally do mz ml Bukarest ç mi, zasnela w Panu d. 17_go b.m. w ię EG Winisterstwiej (ARM 
oskalreczniej moej inawy z „reżimem star- Msza żałobna za duszę Zmarłej odbędzie się w Katowi- š Pawła Michalskiego, b. posla Idzikow- 
Sow i do stworzenia „Rarmumii legii: mo- cąch w kościele Najświętszej Marji Panny przy ul. Mariackiej HA | skiego b, naczelnika urzędu skarbowego 
wej". d. 20-go bm. o godz. 8 i pół, a pogrzeb z kaplicy cmentamej w Częstochiwie Niesiobęd'iwiego £ © 

Władze policyjne przeprowadziły re- przy ul. Francuskiej tegoż dnia o godz. 16-ejj, r czym powiada- a | przemysłowców Kanfmana i Miezgi. 
jęki domowe u szeregu członików Że- miają pogrążeni w głębokim smutku PSR: Michalski i Nies'obędzki zostali po- 
aj Gwardii m natrafiono i i do od; iedaialn:ści karmej za 
apy ad Wł MĄŻ, SYNOWIE, SYNOWE, SIOSTRY, BRAT i RODZINA. [Ñ |nadużycia wladzy, posel ldzikowefs za 
Tednawześnie <czyszczamie administra - przywiaszozem'e szeregu kwot na ogólną 


EJ. istwos podj Drzez nowy a ZE zę k sumę 20,000 zł. a obaj przemysłowcy ze 
ttad Gibywa się na asa skalę. ; - - `- £ współdziałanie w RAA GA Akt œ 
Prasa podaje coraz nawe nazwiska b. skarżenia zawarty jest na 150 stronach 


ZP: . pisma maszyn wego. Na ra prawę wez 
sau aspi s meme Ucieczka prezydenta Azany Jusis M wc 
pa M : paat NP) będą b. mimi karbu Zawadziki, wir 
m E > T peaa. r Demonstracje przeciw beznadziejnej wojnie caminister Świtałski, wiceminister Ste. 
pstatnio dziela się na dwie grupy: pier-| RZYM, 19.4. (tel. wł.) Konespondenci | sie wraz z nedziną do Gibraltaru, b da A O pawa Proc e 
wsza licząca 100 osób, aresztowana zo-| wujenni donoszą, że wiadomość o dotarj Siły wojak reglowych obliczane są| = = 
staja za nielegalne przechowywanie bro- |ciu powstańców do brzegów Momm |na 800.000 tudzi; z lezby tej czerwoni Samobójstwo 
mi, dimga zaś, cbejmująca 150 osób, po- | Śródziemnego wywołała w czerwonej |moga polegać jedymie na 50.000 żałmie- | DZIENNIKARZA POŁAKĄ W WIEDNIU 
Zostaje pod zarzutem przechowywania | Hiszpanii masowe demonstnaaje ludno- | rzy. H WIEDEŃ, 19,4. — Odebrał tu sobie 
i kolportowania ulotek i miam wywroto- | ści, domugającej się zaprzestania bez-| Na granicę framsuską nadchodzą co |życie dziennikarz polski Roman Hermnie. 
wych. nadmejnej wojny. raz to nowe partie uchrdźców cywilnych | Był} on koresp:mdentam polskim pism 
BUKARESZT, 194. (tel. wł) Przed|j Oldzinły rezerwistów pemwolame ostat |jałe i wojskowych. Wezaraj wieczorem | amerykańsk następmi swego CZASU 
sadem wajskowym odbywał „stę dziś mio do służby w 'Tarragonte odmówiły | do Pont du Roy przybyło 1500 mężczyzn korespondentem „Polonii“ katawi(dkiej. 
i wyjazdu do Barcelony, a stamtad na |kobiet i milicjantów. Zmarły zamieszkiwał atale w Wiedniu 
j | front. Między rezerwistami a oddziała- kmumiikacja y Katatonia a po- gdzie wydawał w pierwszych latash pe 
Qodreamn. mi micji doszło do krwawych starć. | ludniowymi prowinojatni została całko- |wajnia pisma em*gracyjne. Napisal sze 
Na wstępie Codreanu zapmotestował| W Barcekmie panuje panika, powie-] wicie wetraymana. W ciagu świąt okre- | reg książek traktujących o życiu i nie 
Przeciwko aresztiwaniu swych obroń-|kszana wiadomościami o ucieczce Iez-|ty powstańcze zaazymały 7 czerwonych | d.li emigracji polskiej za gremica, 
ców i zażądej przerwania rozprawy ce-|nych czerwonych dygnitarzy. Krążą u-t statków, na których zmajdowali się licz- Przyczyną sarmobójstwą był rozstrój 
łem umożliwienia adwakatom wgladnie- porczywe pogłoski, że pnezyllent Azama ni przewódcy komum'styczni z Katalo- |nerwowy i trudna egzystencja w Wied- 
Aa do akt sądowych. Trybumał opuścił Bancałome na okręcie i skienował | nit, mig. 


„KURIER ZACHODNI“ 


MIASTO WATYKAŃSKIE, 194 Uroczy-| Orszak szambelanów „di spada e cappa' 
sfości kamenizacyjne kw. Andrzeja Boboli w| przenosi naa, zda się, w epokę renesansu, Da- 
pierwszy dzień Wielkiejnocy — jak to już po- |lej kroczą rozłiezni dostojnicy Koéciola w fiu- 
krótce donnsilśmy — odkyły się madrwyczaj |letach i purpurach olbrzymi wzrostem zwar- 
okazale. Udzial w nich wzięło oprócz Ojca św. |dziści w wielkich bermycach napoleońskich, 
2% kardynałów, wsród których J, Fm, ka, kar | nastepnie gwardia szwajcarska w zbtojąch i 
 dynał Al, Kakoweki. Wa wspaniałym orszaku |hełmach stalowych z telabardami w rękach, 
znajdował się lemy zeatęp księży biskupów | dalej gwardia „mobile“, wreszcie tajni szambe 
walskich, lanowie niosący śnsygnia papieskie, Za nimi 

Obok tronu papieskiego zwracała powazech- |idą w szatach prażackich, aczkolwiek to ludzie 
ną uwagę obecność 50 ksdetów polskich w mni- | świeccy, adwokuei konsystorialni oraz penite- 
formach ze sztandarem, W nawie głównej |cjuriosze Bazyliki Watykańskiej, Przed tymi 
5000 członkiń młodzieży żeńskiej włoskiej Ak] ostatnimi (wszygcy oni należą do zgromadze- 
cji Katolickiej w białych sukwiach z welonami | nia Braci Komwentnalnych) niesione ną dwa 
wykonało pienia religijne na przemian x piel- |buldeży kwiatów x rózgą utkwłoną w środku, 
 grzymumi polskimi, którzy odópieweli „Boże, | jako symbolem ich obowiazków. 
coś Polakę" i „Wesoły dzień nam nastał", Na] Członkowie chóru kapłicy Sykstyńskiej, zot- 
trybunie dypłamatycmej zasiedeli charge d'af- |sypani grupami wndłuż calego pochodu, śpie- 
 fuires Polski przy Stolicy św. wraz x członka- |wają nod dyrekcję ka, prałata Perosiego „Ave 
mi ambasad polskich przy Watykanie i Kwi- | Maris Stella". 
= pił KEK PRZYBYCIE OJCA AW. 

y uroczystości kanotizacytni "| Rozpoczyna wię pochód najwytezych dostoj 
Jnisłością swą przewyżstały wazystkie dotych- j ników Kościcia, opatów, R iż Paypis iss 

W niedzielę Wielkanocną od wozemego ran- 
ka olbrzymią bazylikę św. Piotra, przyetrol?- 
ną w kosztowne udamaseki i brokaty, tonger 
w powodzi niezliczonej ilości świateł pomno- 
żonych odbiciacni w złuceniach świątyni, wy- 
jporiać poczynają tomy ylelgrzyów, różnych | apoxa pod baldachimem wśród wielkich 
stów | narodowości. Przeważają oczywi- | li" ze ntrusich piór powoli wstępuje do 
= SE e Polacy, x dalej Niemcy, | farvi! Papież. 


POCZĄTEK PROCESJI 
Olo godziny 9 rakołysnła się wielkie mo- 
m głów zabranych pielgrzymów, wypełniają: 


pów 

Każdy z nich kroczy ze świecą zapaloną w 
ręce i modlitewnikiem ze specjalnymi modli- 
twami, który każdemu doręczony został przez 
mistrzów ceremonii. 

Za nimi idą kardynałowie, wrestcie na Sedia 


Po Seale Regia poesweć się poczyna wąpa-, 
nlaln procesja towarzysząca Ojeu św. 3 Waty- 
kama do Bazyliki drogą, wadkuć której mstari- 


Ña le gwardia pałacowa w partdnych mun- 


W drugle święto Wielkiejnocy, w ponłedzia- 
durach, lek wieczorem okolo godz. 10, dwóch wyrost- 
Czoło pochodu stanowią roprozentacje moa- |ków x Malej Dąbrówki dokonało wybryku, 
licmych zakonów 1 bopłanów świeckich. Róż: | który mógł zakończyć sie nieohliczalnymi ma- 
mogo kroju i barwy hałity zakonne, ciemne | atępstwami, Drięki natychmiastowej energiez- 
itarmy księży, frolety kanoników i prałatów |naj akcji policji udało się sprawę zlikwidowné 
ją się w porządim ceremonii. Przed każ |Przebleg  emocjomjących wypadków byl na- 
dą grupa tych praedetawicleM dochowieństwa | stępujący: 

niesiony jest krucyfiks lub chorągiewe włusna | yy, godz, 2.15 na posterunek Policji Pań 

_ Dalej niesione są sztandary z wizerunkami | powyej w Małej Dąbrówce pod Kstowicnmi, 
owych świętych Andrzeja Boboli, Jana Lec- sanie pamit służbę starszy posterunkowy Bio- 
lego i Salwatora da Horta. Aztandary są | iq, przybył młody chłopak, jak się później e 
olbrzymie i Jak żagle górują nad całym pocho: | kuzata, 16letni Edward Dębiński z Msżej Da- 
dem, Sanny tych mtandaróów dzierłą = T-|Lvwyj j chejsł rozmawiać z komendantem po 
kach przedstawiciele maitonów, do których na- | omnia. Poaterunkowy Bielik spytał go o 
o pizda „u | nazwieko, na co przybyły odpowiedział, że no- 
Ez? gstandarze Św. Andrzeja Boboli ida | ywa wę Dębiński. Ojciec Dębińskiego, strai- 
Ç = awa sęp sea Włodzimie- C s s dostarcza na pusianenak 


DWÓR PAPIESKI Dyżurny prosit młodego Dębińskiego, by 
Za sztandarami rozwiju się przepych dwom | przyniós! mu węgla, na co ten zgodził się i po 
pewnym czasie zjawił się ponownie z kembet- 


Środa 20 kwietnia 1938 roku. 


Srebrne trąby rozbrzmiewają triumfalnym 
marszem, głoś ich jednak tonie w nieopisenej 
burzy okrzyków i radosnych wiwatów, 

Papież przybywa przed swój tron. Zaledwie 
na mm usiadl, już rozpoczyna się składanie 
Mu hołdu najpierw przez kardynałów, później 
przez partiarchów, arcyhielupów, biskupów i 
opatów, a zaraz po tym obrzęd kanonizacji. 

Do frontu zbliżają siç adwokaci konsyato- 
rialni j ma klęczkach proszą Ojca ów. by re- 
czył uznać ra godnych ozci należnej świętym 
błogoslawionych Andrzeja Bobole, Jena Leo- 
nardiego i Salwatora da Horta, 

Odpowiada iw imieniem Ojea éw. memsgr. 
Antonio Bacci, mówiąc, że Jego Swimtobli- 
wość przekonany jest o sluszności prośby, za- 
nim jednak da odpowiedź ostateczną, pragnie 
pomocy i wstawiennictwa przy tej decyzji N. 
Marii P. i Świętych Pańskich, Wszyscy klęka- 
ja odmawiają litanie do Wszystkich świętych. 
Liezne głośniki umieszezone na nawach Bazy- 
Hi umożliwiają wiernym hezpośredmi udział 
w tych modłuch, toteż potężnym głosem bije 
co chwila w nieho; „ora pro nobis" „Te roga 
mas, zad nów”, 

FORMUŁA KANONTZACJI 


Po skończonej litanii adwokaci ponawiają 
swą prośbę. I znów msgr Bacci imieniem Pa- 
piełn mleca modły do Ducha św, 

Rozbrzmiewa potężny hymn „Veni Creator 
Spiritus", po którego odśźpiewaniu adwokaci 


kiem węgla. Towarzyszył mu 18-letni Hubert 
Wieczorek z Malej Dybrówki. 

Gdy posterunkowy Biolik kladt węgiel do 
piecyka i nochyłił się, Dębiński wydobył z pod 
marynarki loparek i ugodził mim policjanta 
w głowę. Równocześnie Wieczorek strzaskał 
na glowie Biolika butelkę od wody badowej. 
Gdy pasterunkowy Biolik padł nieprzriomny 
na ziemię, młodzi opryszkowie porwali dwa 
karabiny, dwa bagnaty i 105 nabojów karabi- 
nowych, poczym zhiegli, 

Po dłuższej chwili policjant odzyskał przy- 
tommwść i natychmicat zalarmował mieszka- 
jącego w tym samym domu policjanta, 

Biolika przewieziono bezwłocamie do szpita= 
la, a policja zorganizowała w okolicy Małej 
Dąbrówki wielką obławę. 

Obława nie dała początkowo wyniku, dapie- 
ro nad ranem, gdy się rozwidniło jeden z pa- 
troli zauważył Dębińskiego i Wieczorka, 

W ciągu nocy ukryli się oni na strzelnicy 
pod Siemianowieami a nad ranem wracali de 


aa 


Wspaniałe uroczystości kanonizacyjne 
św. Andrzeja Boboli w Rzymie 


po raz trzeci wznoszą swą pradbę. 

Tym razem z ust prałata Bacci otrzymują 
krótką odpowiedź, ża Ojciec św. agłoai swą œ 
stateczną i niezmienną decyzję. Wszyscy wsta 
ją s Ojetec św. z tronu wolna, jak gdyby wa- 
tył każda slowo, odesytuje formułą uroczystą 
kanonizacji. 

UROCZYSTE „TE DEUM" 


Adwokat konsystorialny na klęczkach prosi 
jeszcze u stóp tromn, by Ojciec św. polset 
wydać piama uwierzytelniające dokonaną ka- 
nonizecję i prałat Bacci oświadcza, że Pa- 
pież polecenia takie wydaje protonotariuszom 
apoatolskim. 

Na zakończenie obrzędu kanonizacyjnego 
Papież powstaje i z wysokości ironu intomuje 
„Te Deum laudamwa", 

Jednocześnie rozbrzmiewnją dzwony hazyli» 
ki a za nimi dzwony wszystkich kościołów 
rzymskich, wieazcząc światu nową chwałę Ko: 
ścioła, matki Świętych Pańskich. 

Po kanonizacji nastąpiła uroczysta ponty- 
fikalna Msza św., którą odprawił dziekan Ko- 
legium Świętega kardynał Granito Pignatelli 
di Belmonta. 

Po zakończeniu nabożeństwa Ojciec Św. u. 
dał się procesjonalnie na Sedia Gestatoria na 
balkon zewnętrzny bazyliki ćw, Piotra i udała 
U? stąd uroczystego błogosławieństwa apostol 
skiego urbi at orbi. 


Napad wyrostków na posterunek policji 


Dwaj chłopcy w walce z policjantami 


Małej Dąbrówki. 

Zobaczywszy patrol połicyjny, ukryli siç w 
głehokiej wyrwie i rozpoczęli do policjantów 
kwaltowny ogień, Policjanci otoczyli wyrwę 
i po dłuższej elurdli, gdy Dębiński i Wieczo- 
rek zdolal wystrzełać większość posiadanych 
nabojów, policja nie wystrzeliwszy ani razu, 
obu ich ujęła. Dębińskiego i Wieczorka przo- 
wieriomo do sędziego Śledczego w Katowicach, 

Jak się okazuje, obaj chłopcy chcieli znopue 
trzyć się w broń i rozpocząć karierę bandycko 
w celu zdobycia pieniędzy. 

Już pa ujęciu Dębińskiego i Wiecz:rka zqłóć 
siła się na posterunek policji w Małej Da- 
brówóce Otylia Białoniówna, z raną pontrza* 
lowa na lewym przedramioniu, Po udzieleniu 
pierwszej pomocy rannej zeznała ona, że idge 
u Siemianowic do Muiej Dąbrówki natknięła 
mię na dwóch osobników z karabinami. Jeden 
z nich wystrzelii w kierunku kobiety, raniae 
ją w przedramię. 


85) 


POŻAR W LONDYNIE 


ema POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA 


Nie wiedniaj, oczywiście, że był toj — Dobrze — powiedamł, wyjmując 
pierwszy prezent Hedy, Konstanuja por | następnie szył nga. — Dziękuję. 
dat<wuła następnie ten pieścionek Jan-|  Zamim się chlopak  opamiętał, 
kont, który mie wkłada! go na palce, wzo- | monetę w dloni, 
wując się na swoim przyjacielu Marku]  Wadrygnąd się wewnętrznie, lecz przy- 
Łętowe. ją — przecież był w tej chwili synem 
— Tak — wekł przeciągle Bevergen | cukiernika O'Connora. Postanow(i oddać 
— pierścionek jest rzeczywiście własmo- | szylinga pierwszemu napotkumemu że- 
ścią żony... Gdzie go zgubiła? Co to zna- brakowi. 
czy u nas? Bevargem stał ciągłe na miejscu. Sam 
= Tam, w cukiemi O'Ctnnora — skła. | nie wiedzigł, co go jeszcze prwsimzymy- 
- mał bezczelnie Janek. — Jestem symem | wała, bo już nie nie miał do powiedzenia. 
właścjcela cukierni... Ach, prawda! — pomyślał, — Warto 
Zmokifo mu się trochę nieswojo, gdy | by się dowiedzieć, dlaczego tem smarkacz 
spostrzegł poniewczasie, że popełnił | zachowywał się tak dziwnie... 
gafię — wszak trzeba bylo mówić przy: | — Ca ci było, chłopcze ? — zapyłtal na- 
maj.rniej z lekkim akcentem miandzikim ! | gle. — Pańrzyłeś na mnie, jak gdybym 
Uspokot się prędko: Bevengen jako ob- | był upiorem. 
cokrajowiec nie znał dię z pewnością na| Jamek już się nje zastanawiał. Roz- 
narzeczach brytyjskich. zuchwalony tym, że Bevergan pałkmąl 
 Planiator achowal pierścionek do kie | gladko kłamstwa, palnął śmiało: 
— Bo mi się zdawało proszę pama, że 


uczuł 


już pana widałałem. 

— Dobrze, ale to mie dowodzi jeszcze, 
że teba tak wytwzesziząć oczy, 

— Tak jest, proszę pana, tyko zda- 
walo mi się, że widzialem pana w teatrze 
podczas pożaru. 

Nie wywarło bo najmniejszego wraże- 
nia, 

— Masz słuszność, chłcpcze — cdpo- 
wiedział spokojnie Bevergen. — I ty tam 
byle& ? 


Janek skinął gławą. 
„ — mtruknał Bevergen, Zapa- 
lając papierosa. 
Janek przywarł łapozywym spojrze- 
niem do jego palców — ani drznęiy. 
— Tmupów było dużo... — zaczął Ja- 
nek. — Ale nie wszyscy zginęli w ognin. 
Mnie też o mały włos mie stratowali, bo 


ludzie zupemie oszaleli. Bili się, jeden 
przez drugiego leźli do wyjść. To było œ 
kropne, Tuż koło mnie spadł ogrommy 
kawnł tynku... — Czekaj — pemyślał — 
tu cię mzyłapię! .. Tak, proszę pa- 
Na, taki wielki kawał spadl — mozłożył 
ręce na całą dlugość — jednemu parm 
rozwalił czaszkę! 

— Nu piętrze byłeś — zapytał Bever- 
gen, zaciągając się papierosem, 


— Nie, proszę pana, ina dole, na, parte- 
ize. Tam było gorzej.. A dlaczego pam 
pyta, gdzie byłem ? 

— Bo na piętrze zginał mój znajomy.. 
Srudło coś z góry, belka czy tynk... 

Jamikowi dech zaparło. Tak ego nie tar 
two bylo przychwycić! Gdyby mie foto- 
grafia i przy tym niezwykle wyrażma, 
nikt mie potrańiłoy mm niczego udownd- 
nić, Cofnął się mmo woli. 

— Mogę odejść, proszę pana? — wy- 
jabat. — Doiękuję za szylimga 

Skłomii się niezgrabnie i zanadto prey- 
śpieszonym krokiem skierował się ku 
wyjściu. Chciał się zmałeźć jak najdalej 
od tego strasemego.czjowieka, jedrak 
ciekawość jprzemogla i ną progu odwiró- 
oit głowę: Bevergen spokojnie i powoli 
wstepował po schodach, 

Janek wybiegł na ulicę, wrzucił say- 
linga jakiemuś żebrakowi do kapelusza 
i powędrował przed siebie. 

Gzy pani Konstancja o podejamewu? 
— rozważał goraczkawi, — Albo już wie 
o wszystlkim j dlatego teraz nigdy nie 
ma dla mnie czasu?... 


(C. d, n) 
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O biuro studiów dla spraw młodzieży 


Cay istnieje t. tw. „adyrońukcja inteligencji”? 


Coraz częściej zaczyna się mówić dzić | nego 
ot zw. nadprodukcji inteligencji. Zja- 
widko to odczuwają zwłaszcza Nierncy, 
jtóre dl szły ostatnio Ho ogromnej nad- 

ikeji ludzi z wyższym wyksztąłce- 
miem. Rezultatem tego stanu rzeczy jest 
ogrormy spadek w Rzeszy liczby abade- 
mików. Tak np obernłe w Niemczech 
jest tylko 11.000 studentów wydziałów 
prawnych, wobec dawnych 20.000, co 
s owi o 4 tys. mniej niż w Pelisce. Po- 
przedstawia się Sprawa studiów. 
i ych, gdzie Marzba studentów z 
28.000 spalla do 15.000. 

Czy i w Polsce występuje mjawisko 
nadprodukcji inteligemaji? 

Omerając się na opiriach miektórych 
pem, traktujących tę sprawę powierz- 
chwme, można by ma to pytanie odpo- 
wiedzieć twiendząco. Jednakże po zapo- 
zmaniu się z mate ałem statystycznym, 
dochodzimy da wniosków zupelnie od- 

. Okazuje się, że 

w porównaniu z innymi państwami od- 
setek ludzi z wyższym wykształcen'em 
jest u nas stasunkowo nie wysoki. 
Tak np. pod względem ilości mieszkań- 
ców przypadających na jednego lekamza, 
mmajdujemy się w statystyce dopiaro na 
20 miejsgu, 

Czym więc mależy tlumączyć fakt, że 
absolwenci wyższych uczelm napotyka- 
ją na coraz większe trudności przy szu: 
kaniu zajęda? 

Beowątpienia główną przyczyną tego 
jest złe rozmieszczenie im ji. 

Niepr: porejomalnie wielki w porów- 
hurlu do ilości ludmości odsetek akade- 
miików to — żydzi. Ponieważ w chara- 
ktarze żydowskim leży dążenie do miast 
w rezultacie miasta polskie są przełado. 
wane jednostkami z wyższym wykształ. 
teniem, przeważnie pochodzenia żydow- 

kiego. 

Tymczasem wieś i miasteczka uskarża- 
ją się ma bmak adwokatów, inżymierów. 
wykwalifirowamych handlowców: itp 
Twierdzenie to można poprzeć pmzykła- 
dem, że o ile w Warszawie przypada je- 
den lekarz ma 440 mieszkańców, o tyle 
maweł nie ma wei, lecz w Miar 
steczkach na 3.800 mieszkańców! Podob. 
nie mwedstawią się sprawa i z innymi 
“wc dami. 

Takie warunki przyczymiły aię do po- 
wstania w organizacjach zawodi:w. Mw- 
da. z wyższym wykształceniem dwćó:h 
bardzo silnych prądów. Jeden, bo dążć 
nie do spowodowamią cgraniczeń, umie- 
możliwiających młodzieży żydowksiej w 
nydriermym  adsetku kończemie wyż- 
tayoh uczelni, Drug: — to ułatwiamie 
młodzieży pelakiaj studiów na wyższych 
uczelniach po? warunkiem, że w przy- 
szłości będzie emigrować ma wieś. MER 
razem tego pierwsnego dążenia są uchiwa 
ły zwiącioów lekamzy i adwokatów araz 
wystąpienią polskiej młodnieży RE 
miekiej, drugiego — 
czne stypendia, tworzone przez insty- 
tucje samorządowe, na terenie których 
daje się odczuć brak ludzi x wyższym 

wykształceniem. 

Drugą przyczyną powstawania bajek 
o nadproduktzji inteligencji jest to, że 
wśród młodzieży od szeregu lat daje się 
Zauważyć prąd do kaku wybranych ma- 
wodów, z calk'witym pomini eciem po- 
zostałych. Tak np. ma 60 tys. abituriejn- 
tów wyższych uczelni w Polsce aż 28 
tya. skończyło prawo i humanistyke. 
Natomiast madycynę i dentystykę u 
kończyło tylko 8.500 siedź, a RE 
technikę 6000, 

Z tego wadliwego podtlału między po- 

zarwody oai 


i planowego dzialania we wszysi- 
E dziedumach awega bytu. W orga- 
nizmie państwowym wszystko musi fun 
kejonować sprawnie. Nie możemy mieć 
nadmiaru prawników, gdy brak nam le- 
karzy dłą podiniesielri a zdrowotności na- 
rodu ú itżymierów dla budowy Okręgu 
Centralnego 
Przeprowadzenie podziału młodzieży 
na różne kierunki studiów oraz zbaca- 
nie celowość szkolenia talbiej a nie innej 
*lości studentów, jest meczą miezmier- 
mie trudną. Rozwój życia jest szybki, o 
kres studiów abyt długi, by móc na kil- 
ka lat naprzód planować zajattrzebow a= 
nie mymku pracy. Wchodzą tu w grę me 
tylko zjawiska  apałermo-gospodzrcza. 
lecz także produkcyjność umysłu ludz- 
kiego. Tym nie mniej jednak na pod- 
stawie gmmtuwnych badań, opierają- 
tych się z jednej strony na doświadcze- 
niach iat ubiegłych, z drugiej na obez- 
nym stanie, można wysnuć pewne wnio- 
ski na przyszłość, Tego rodzaju bada- 
nia zostały załmicejowama pmzed kitu la- 


ty przez Biuro Studiów Tow. Przyja- 
ciół Młodzieży Akademickiej. 

Rezultatem tych stużlów jest szereg 
pubiikacyj, omawiających możliwości 
zmalezienia zatrudnienia przez ludzi z 
wyższym wyksztalceniem w poszczęgól- 
mych zawodach. Niestety, ta pożyteczna 
ze wszechmiar akcja zozitała przerwama. 

W Niemczech partia obarczyła się o- 
kiwiązkłem wyszukłwama i skierowy- 
wania młodzieży na właściwe rynki pra- 
cy. U nas pawołamie do życia dla tych 
spraw specjalnego Biura Studiów, w 
Skiad którego wchodzi by reprazem- 
tamci: ster oflojałnych, pnzemysławych 
i młodzieży akademickiej mogla by się 
mejgomicje razyczynić do usunięcia Zs- 
torów, które potwarzyły się w wehu za- 
wodach, zmniejszemiy bezrobocia wśród 
młodzieży akademickiej i destarczenia 
większej liczby sił fachowych na te l- 
Ink, gdzie obecnie ich braknie. 

O zamierzonym zorganizawamiu ta- 
kiego Biura rozeszły się ostatnio p.gło- 
ski, zemotowane przez prasę. 


Serdeczne słowa Ojca św. 


o Józefie Piłsudskim i Polsce 


Ojciec Św. przyjął na specjalnej au- 
diencji ks'ęży H'skupów polskich z JE 
ks kard. Kakoweliim ma czele, którzy 
przybyli do Rzymu na ur'mzystości ka- 
nonizącyjne bł, Andrz: 

Ojca: św. wygłosi 
pów dłuższe przemów enie. 

Mówiąc o Polsce Papież podniósł jej 
rozwój katolicki, z którego bardzo się 
cieszy. 

Przeszuliszy następnie do sprawy ka- 
nonizacji bł. Boboli Ojeiec éw. przyto- 
czył rozmowę, jaką pnzed laty odbył z 
Marszańktem Pilsudekim w drodze di 
Wolna, zaenączając, że Wielki Mumsza- 
dz był azłowiekiem odważnym i często 
używał niezwykłych sposobów działania, 

Rozmowa z Marszałkiem Piłsudskim, 
która toczyła się w mooy w wagonie kc- 
lejowym, zeszła na sprawę kultu błog 
Amdrzeja Boboli, którego awłoki znańdo. 
wały się wówczas w Poł:oku. 

Marszałek zazmaczył, że kult błog. Bo- 
boli jest bamdzo rozpowszechniony wśród 
ludu i aaproponował, aby zabrać dn Pol- 
i relikwie męczennika z Połodka, 

Z kolei Papież mówił o inmmych kano- 
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Anglicy doradcami dworu austriackiego 


nm karla z kolia nych planów dawnej Austri 


W roku 1744 na dworze arcyksięcia Franci- 
szka Stefana, męża Marii Teresy, zjawił się 
pewien Anglik, nazwiskiem Mill i przedłoży! 
mm plan podboju Indyj Wschodnich przez Au- 
strię, Podstawę planu Milla był falt iatnienia 
w Indiach czterech faktoryj austriackich, któ- 
re tam pozostały jeszcze z czasów Karola VI 
Przedsiębiorczy Anglik zamierzał użyć tych 
fsktoryj jako baz wypadowych “dus działsń 
wojennych i systematycznie podbijać wszyst- 
tie państewka tubylcze, znajdujące siç doleoła 
nich. 

Plan spodobal się bardzo Marii Teresie, któ- 
xa zapalila się z miejsce do projektu Milla. 
Qdram przystąpiono do dzieła: Awstria zaku- 
Piła w jednej ze stoczni trzy małe statki, 
zbrojano i wygkwipowano załogę, gdy ni 
oczekiwanie, tuż przed samym podniesieniem 


padin największej faktorii austriackiej w In- 
diach. W Kilka lat potem inny Anglik, Clive, 
eaen go calkowicie, 
przeciwnym: Indie stały się kolanią angie ską 


ami cesarz Józef II nie chcieli słyszeć o nich 
Dopiero w siedemdziesiątych lażsch XVIII w. 


kotwicy w Livorno, przyszła wiadomość o u- 


ale w aansie 


Fakt ten na nowo podniecił zainterezowanie 
polityków austriackich. Mówiono wiełe » pro- 
iektach kolonialnych, zle ani Maria Teresa, 


sprawa kolonii austriackich wypłynęła na mo- 
wo: do ambizadora zustriackiego w Londynie, 
Belcicjoso, zgłosił się pewien Anglik, nizwi- 
skiem Bolts, były urzędnik wschodnio-indyj- 
skiej kompanii. Bolta «skutek jakiegoć niepo- 


nieowanych blog. Lecnsrdi i bt:g. Da 
Horta, poruszając sytuację w Hiszpanii 
Graz; w STA i wyrażnjąc nadzieję, że 
nowy święty polski, który zginął na ru- 
bieżach wschodnich Rzeczypospolitej, c- 
raz dwaj inni święci mzyczynią się o- 
bsznie do zwycięstwa tej stromy, która 
Spow ada się za Bogiem. 

Ojciec św. udzielił na ręce kard. Kn- 
kawskiego blegosławieństwa . apostol- 
skiego dla calej Polski, 2 zwłaszcza dla 
Pama Prezydenta R. P., czynników rzą- 
dzących omsz wszystkich możnych i ma- 
luczkich, po czym polerił ks. b'sk. Ga- 
wl.mie, ma jego prośbę, przekazać blog; 
alawieństma papieskie dla Armii Pol- 
skiej. 

Papież mówił o Armi Polskiej bar- 
lo serdecznie, nazywając żalmierzy pol- 
skich dobrymi chłapcam: crag, podmosząc 
ich cmoty monalne. 

Wskazując na ścisłą współzależność 
zalet anmi z dowództwem, Ojciec św. 
poleci ks. bisk, Gawlinie przekazać spe- 
cjalme apostolskie błogosławieństwo Na- 
czelnemu Wodzowi Marszałkowi Śmigło- 
mu-Rydzowi i oficerom polskim. 


temej już firmie į ezekał na akizję wykorzy- 
stania swego doświadczenia i znajomości eto- 
stmików w Indiach. Okazja właśnie sẹ mada: 
tiyis, 

Przedłożył on ambasadorowi amwstriacviemmu 
w Londynie projekt nawiazania bezpośrednie- 
go kontaktu handlowego pomiędzy Triestem 
n Indiami Wschodnimi, założenia nowych fa- 
ktorii ra Wzchodzie, przy czym wyraził goto- 
wość zajęcia się wszelkimi sprawami, związa- 
nymi z realizacją tego planu, jeżek rząd au- 
striacki zgodzi się na roztoczenie opieki nad 
iym przedsięwzięciem. Ambasador zaapelował 
do cesarza, przedstawiając mu plan Bolitas w 
najbardziej różowych kolorach. Ale cesarz byl 

ięty, Dopiero dzieki interwencji pewnej 
belgijskiej instytucji finansowej przystąpiono 
wreszcie do realizacji projektu Boltsa: zeku- 
piono w Angii statek, który ubeznieczeno w 
ednym z angielskich towarzystw asekura- 
cyjnych, przy czym mmieniono nazwę nkrętu. 

Kiedy 


tepit przeciw tenm plani 
wieć Joseph und Teresia 


20 żolnierzy i 680 ton towarów. 


pierw do Ame 
przeszło saeúciomaie ęeznej tułaczce na poli- 
dniowym Atlantyku „Josenh und Theresi 
zawinął do Delsgoabay ma wschodnim wv 


dowiedziano się o przedsięwzięciu 
uustriackim, rząd Wielkiej Brytani ostro wy- 
wi, Mimo to, #aglo- 

capłynął 24 wrze- 
śnia 1776 r. v Livorno, wioząć ms pokładzie 


Nieporyślne wiatry skierowały statek naj- 
i Południowej, a wreszcie po 


lnzeży afrykańskim i zająl te posiadłcóć, za- 


` 
low Polska w nowej tumi! 


dziennego" w wydaniu świątecznym wicapre- 
mier Kwiatkowski ogłasza artykuł p+. „No 
wa Polska w nowej Europie, 

Zastanawiając się nad pytaniem, j 
najważniejsze czynmki potęgi i dynemiznau 
1ozwojowegn narodów i państw w ksżdej euc- 
ce dziejów ludzkich i w każdej szerokości geo» 
graficznej, wicepremier Kwiatkowski wymie- 
nia trzy elementy: zewnętrzno - polityczny, 
organizacyjno - polityczny i gospodarcza po: 
lilyczny, 

A może jeszcze prościej to podstawowe 
zagadnienie, lworzące istotę historii państw 
możnaby wyrazić jak gdyby formula mate- 
matyczną. Polityczny byt państwa jest moc- 
ny i ustabilizowany, gdy zewnętrzno-poli- 
tyczne ciśnienie zrównoważone jest pręż. 
nością narodowej kultury wewnętrzno . iios 
litycznej i gospodarczej cywilizacji. 

Gdy dynamika wewnętrzna obu podstawo. 
wych składników. tj. organizacji politycz | 
nej i ekonomicznej przewyższa naciel z 
wnętrzno - polityczny, państwo rozrasla «lę 
i potężnieje — nie tylko w znaczeniu tery= 
torialnym, Odwrotnie, gdy nacisk zewnętrze 
no < polityczny jest zbyt silny, alba gdy 
wartości własnej kultury į cywilizacji, polis 
tyki i gospodarstwa, psychiki i materii a4 
tbyt małe, państwa ginie, a naród kruszy 
się w wiekowym „wyścigu pracy“. 
Ciśnienie zewnętrzno - polityczne, któremu 

podlegać musi Polska współczesna, jest wenle 


znaczne —— stwierdza wicepremier. — Prawa 
dopodobnie będzie ono wzrastać z biegiem 
lat, 


Ponadto wlaśnie na zewnątrz, w sąsiedze 
twie granie Polej, poczęły się gromadzić 
dwie siły, dwa bieguny elektryczne o przed 
<iwnych znakach, grożące stale burzliwym 
wyładowaniem, Ta wyładowanie było by 
wysoce niebezpieczne zarówno dla nawej 
Europy, jak i dla nowej Polski, 

Marszałek Piłsudski — wcześniej niż my 
wszytcy — dostrzegł to niebezpieczeństwo 4 
kształtował politykę zewnętrzną | wewiiębrze 
ną Polski w ten sposób, by Polska nie prze” 
wodziła tych przeciwstawnych prądów. 

Spośród trzech wymienionych czynników, 
lecydujących o potędze państw — czynnik go- 
spodwrezo - materialny odgrywał najwaźnieje 
s24 role przed wojną. Po wojnie Fana o 
stał zig element geograficzno - polityczny, O- 
becnie wydaje się, że decydować będą warto 
ici wownętrzno - polityczne. 

Rok 1937 przyniósł Polsce pewne, niewą+ 
tpliwe sukceay gospodzrcze, Rok 1938 pada 
niósł automatycznie ciśnienie zewnętrzno 
nolityczne w całej Europie, nie i na granie 
cach Polski, Sprostać mu, ta amaca popraa 
wńć, usprawnić, pogłębić i rozszerzyć orga» 
nieację wewnętrzno . polityczną. Oto głów= 
ny — jak mi się wydaje — nakaz rozumu 
stanu dia Polski współczesnej. 


limęwszy na niej sztandar Marii Teresy. 10 
ludzi i jedna armata zostało na straży mówi 
kolonii anetriackiej A zearta pożegłowala ds- 
lej na Wschód. 

W dniu 6 wrześnie 17% „Josef und There- 
si" zawinął wreszcie do Śuraty, na półnc od 
Bomba, Bolta, który oddawna nie był w In- 
Čech i me wiedział, jakie tam panują sto- 
mnki, natrafil na bardzo złę passę. Załoga wy 


trafia się amstor, angielski kupiec Wiliams, 
który wniął towar, zapłacił pierwseą ratę w 
<umia 80 tysiecy guldenów í.. zwiał pośpic= 
smie, pozostawiając Boltsa w rowpaczliwym 
położenin. O założeniu nowej faktorii na gram 
cie indyjskim nie było mowy. Bolts poetano= 
wił więc popłynąć dalej, ku wyspom Nikobar- 
skim. Zamierzał tam założyć wielkie plantacje 
tytoniu, które mieliby uprawiać tnbylcy, po- 
zostający pod władzą i kontrolą jego zwogi. 
Na jednej z wysp Nikobarskich stanął hlołe- 
huz, w którym straż pehuło siedmów ludzi. 
[Boks zdołał także założyć trzy nowe faktorra 
ma wybrzeżu Malabarskim, w Carver, Mam- 
galoer i Ballispatam, 
Ten stan rzeczy nie trwał jedność 

Flaga anstriacka powiewała nad Yektorswrá 
przez niespelna trzy Imta, Rolte stanął w o 
blicza bankructwa, spowndowanego ni 
ą spłacenia wanystkich długów $ konkur 
faktorii smgielskich. Znikł wreszcie z wk 
downi ı okolo 1608 pojawiła się wiadomość a 
jego zgonie w Paryżu. Tak skończył się sen a 


„KURIER ZACHODNT* Śmda 20 kwietnia 1938 roku. 


MŁODZI I STARZY NISZCZYCIELE 


Wiosenne porządki w: miastach zaini- 
Gjowane  rozpimządzeniem p. puemiera 
_ Sławoj-Suładkowekiego spotkały się z 
 użnamiem społeczeństwa. Zdajemy sobie 
Wszyscy sprawę z wielu niedomagań na- 
szych miast pod wsgłędem sanitaemym 
ü o Guy to też zarządzenie o 
ozystości zarówno na u- 
k i wewnatrz domów, było za- 
rządzeniem ma czasie. 

Doprowadzenie do czystości domów i 
polwórek mie wymaga specjalnych wy- 
datków i jest korniecm:kcią z punktu 
wikizemia higieny puhlicamej, awiaagmz 
W Zagłębin, 

gdzie gruźlica zbiera bodaj 
najobfitszc żniwo. 

Rozporządzem am porządkowym obję. |: 
fe zostało również otynikowanie domów. 
Wystarczy zejść się ulicami miast 
zagłębiowskich, aby stwierdzić niesty- 
ą pod tym względem jpstrokac zne. 
 Względy estetyczne wymagały już da- 
wio wydam a podobnego 
Wieki z właścicieki domów przystąpiło 
już do otynkowana swych nieruch:mo- 
ści Reprezentacyjna ulica Sosnowka: 
8 Maja nie pwędko zapowne nabierze 
europejskiego wyglądu, czerwone domy 
kolejowe bowiem tak sapecące tę ulicę 


pomaądików wiosen- 
należy _ apesyficzmy 
objaw zdziczemia, Oto ma świeżo cbyn- 
ych fasadach domów, mie raadko 
kosztowną szlachetną zaprawą, 

gromady wyrostków ostrym na 
rzędziem ryją napisy o treści, 

której nie sposóh powtórzyć. 
Te sui genanis tablice do ówiczeń ka- 
ligraficanych można obejuzać ma kilku 
lcach, Stamowią one dokument zdzie 
ia i braku opieki nad młodzieżą. 
Raady plot w mieście musi być z reguły 
mapisany kredą Przyzwyczajłiśmy się 
już do tego. 
Ale niszczenie świeżo otynkowamych 
mów musi być tępione z calą surowo- 
ścią, Za nieletniego urwisa. nie szamu- 
jącego cudzej własności cipowiadać po- 
en ojciec lub matka, Nie wolno do- 
puszczać, 
aby gromady łobuzów niszczyły 
bezkarnie cudzą własność, wypisy- 
wały wyzwiska na murach, których 
odnowienie kosztowało wiele trudu 

i pieniędzy. 

Tu wkroczyć muszą wladze policyjne, 

1 naljłabwiej będzie przychwycić 


| Są dzielnice w mieście, gdzie nie osta- 
e się (kwiatek i trawa, maloletni wam- 
bowiem uwadają sobie za obowią 
zek zmiszczyć te trochę zieleni. Połamia- 
ne drzewka na drogach, to również smu- 
e Świadectwo zdziczenia mesej mlo- 
dzieży. Publiczna własność najozęściej 


g skwery, zrywa kwiatki, gdy nikogo 


zarządzenia. |" 


czyć jakiś pogrzeb. Celugą :w tej beżca- 
remon almóai. zwłeazcza starsze babiny, 
ogarnięte nieadrewą ciekawością. 
Dia. takiej podekscytowumej kobieciny 
nie ma wówcząz przeszkód. Wchodzi ma 
sąsiedni grób, iamie dmewika, gdy jej 
zasłaniają, miseczy kwiebnik |posadziiny 
piecaałowócie wokól coudaej mogiły, 


MUSIMY STANĄĆ DO WALKI 


ZE ZDZICZENIEM I WANDALIZMEM 


Tym objawan acuiczena msłeży wy- 
dać bezwzgłędną walau. Stanąć do mej 
mysl cabe apołeczeństwą. Darażne karoe- 
nie małych wandali wie da remultutu. — 
Mu być haremy i opiekun, < przede 
wszystkim ońpowialać mas finansowo 
sa myiaczenie pry wolnej czy publirzwej 
własności. 


diie odbedzie się Wystawa Powszechna w BH r? 


Opinia Izby przemysłowo-kandłowej w Sosnowcu 


W związku x przypadającą w roku 1944 
dwudziestąpiątą roeznieą odzyskana przez 
two Polskie niepodległości, Rada mini- 
uznała za celowe urządzenie w tę rocz- 
nicę Powszechnej Wystawy Krajowej, któraby 
zobrazowala dorobek gospodarczy į kulturalny 
Polski, 

W najbliższym czasie p. mmister przemysłu 
i handlu ma powołać komlejç, która opracuje 
projekt programu ogółnego i finansowego 
Wystawy, przyczym rozważy przypuszczalne 

jukieby spowodowało urządzenie jej 
awie, bądź w jednym z większych miast 
lnych, baM w kilku miastach 


Pań 


wo - handlowej w Sosnowcu, rozpatrując to 
uwgadnienie pod kątem widzenia wyboru miej 


RESTAURACJA 
KABARET 
DANCING 


TEL. 61-901 


Niebywaln atrakcja 
dem do Rumunii: 


Prpebojowy duet polski; 


Will 
KRONIKA 


„SAVOY” mW ú aja 1 


PODZIEMIA — TEL, 61-904 
UWAGA — — Zmiana programu — — UWAGA 


„Savoy'u' 
FENOMENALNA KOBIETA - WĄŻ, 
bom kość, — Wiedenka CORRY. Kto nie 

niech wylorzywła óstatmią okazję. 
Ponadto daet „Lamdhoff" w tańcach 


larniejsza polaka para taneczna produkują fantazję orientalną, ame- 
rykański przebój „SWING“ i doskonałą wiązankę: „TRZY RYTMY“ 
ZOSIA DELANKA, najlepiej zbudowana subretka - tancerka w swo- 
im repertuarze; Miłość międzynarodowa — Sielanka chłopska i tp. 
Początek programu o godz, 23.45. W niedzielę i święta podwieczorki 
taneczne z pełnym programem artystycznym od godz, 17 do 19, 


ZAGŁĘBIA 


ma na urządzanie Powszechnej Wystowy Kra- 
jowej, doszło do przeświadczenia, ik Wyst ę 
wa ta wima ódhyć się w Warszawie, jako sto- 
licy Państwa, 

Za stanowiskiem tym przemawia charakter 
polityczna . propagandowy Wystawy, popi- 
lurność Warszawy jako stolicy w opinii csle- 
go kraju, centralne położemie Warszawy, bę- 
dącej zarazem największym węzłem komuni- 
kacyjnym w Polece, znaczenie Warszawy jako 
głównego ośrodka dyspozycji polityczni 
ministracyjnej, gospodarczej i kulturalnej. 

Delmym argumentem, przemawiającym za 
urządzeniem Wystawy w Warszewie jest po- 
iadanie przez miasto rozleglych i odpowied- 
ich terenów, położonych w śródmieńciu, opar 
tych o Wisłę i stanowiących jeden łącmy 
xampleka. 


jeszcze tylko kilka dni przed wyjsz 
akrobatka 
widział í nie podziwiał, 


akrobatyczno - fantazyjnych, 
ŁUKIAŃSKA I KALINOWSKI, najpopu- 


KALENDARZ DNIA 


Sroda 


20 Czesława m. 


Í Słońca wsch. 430, zach. 18.42 
Księżyca wsch, —, zach. 7.57 


Kwiecie 


(ISTORIA PODAJE: 

1116 Poświęcenie katedry w Krakowie 

1807 Urodził się Wincenty Pol, poeta i po- 
wstanioc, 

1899 Urodził się w Braunau w Austrii Adolf 
Hitler, wódz narodu niemieckiego 


PRZYSŁOWIA: 


Kwiecień, gdy suchy, 
Nie daje dobrej otuchy. 


AFORYZMY: 

Obmowa jest bromią tylko słabych ludzi. 
RADY PRAKTYCZNE: 

Gumowe smoczki dla dzieci czyścić, namo- 
czywszy je w wodzje letniej ze soda, a potym 
wypłukać w czystej wadzie. 

zaa 
Kina w Sosnowcu grają dziś 

ZAGŁĘBIE; „Szczęśliwa 13-ka". 

EDEN: „óama żona Śinobrodego", 

PATRIA: „Wrzoa”, 

— vo(000— 
X Z KRONIKI TOWARZYSKIEJ. W 
drugi dzień ub, Świąt w kościele Mariac- 


- |kim w Krakowie zostal pobłogosławicmy 


iązek tmufżeński między p. Wemdą 
Abnmcówną z Sosrowea a inż, Ta- 
deuszem Hermmanowiezem z Katowic. — 
parze, Szczęść Bobol 


Teatr miejski w Sosnowcu 
„GRUBE RYBY" 

Na ogólne żądanie publiczności zespół ama- 
torski O. M. P. Wydziału Okręgowego Z: 
bia Dąbrowskiego w Sosnowcu, w niezmi 
nej obsadzie powtórzy alctową, komedię 
chała Bałuckiego pt. rube Ryby“ w dniu 8 
maja rb, o godz, 11.8: 00. 

Ceny biletów dla młodzieży szkolnej od 25 
groszy do 1 złotego; ma przedstawienie wie- 
€zorowe od 50 gr. do 2 zł. 

Całkowity dochód z przedstawień przezna- 
czony jest na obozy letnie dla bezrobotnej 
młodziaży. pracującej. 


"o()o— 
Teatr w Katowicach 
REPERTUAR 
środa 20 bm. godz, 20 — „Gałązka Rozma- 


Ozwartek 21 bm. godz. 20 — „Gałązka Roz- 


marymu*, 
—obdo— 


PRAOOWNICY FIRMY BATA 
FUNDUJĄ SAMOLOT 

W piatek 8 bm. na porozumiewawczym ze- 
bronin_ pracowników fizycznych i  umysło- 
wych Polskiej Spółki Obuwia Bata w Chełm- 
kù zapadła uchwała ufundowania dla armii 
samolotu. 

Pracownicy pogtenowiłi opodatkować sie na 
ten cel z zarobków tygodniowych i przekazać 
swój dar w rece władz wojakowych w dniu 
święta narodowego 11 listopade. Przekazanie 
naśląpi w Cheknku, W akcji zhidrkowej o- 
prócz pracowników fabryki wezmą udział rów- 
nie pracownicy zatrudnieni w sklepach firmy 


Bata. 1888 
X CHOROBY ZAKAŹNE. W ub. tyge- 
tmiu zenostowamo na terenie Sosnowca 
iwstęgujące przypadki zachorowań i 
agonów ma choroby zakaźne: dur brzu- 
Szny 1, błonica 1, odra 22, krztusiec 2. 


|| «maj 


NA FALI DNIA 


Zam W KRZYWYM WIPRA E 
SATYRY 


W Scenowau ukazała się ma świętą 
qkokicznościowa _jednadniówka__ „saty- 
ryama' pt, „Krzywe awienciadio™. Po- 
hiedme już lektura tej efemerydy daja 
pojęcie o poziomie wydawnictwu. „Ime 
preza" singen zowana sogba wylacarfe 
pod kątem reklszmowym, o tzym Ś 
aa Calle kołummy ogish | ogloszenak, 
Jak się zaś zbióranie tych ogłoszeń +de 
bywalo świadczyły ostrzeżemia, druko- 
wame ma łamach mielcbórych pism... 

Ale mie o tym chcieli ny mówić. 

Wśród nielicznych wierszyków i Dseu- 
Go-satiyrytmnych opowiadań mabal się 
wierszyk poświęcony jedmemu z àzlen- 
niłeamzy, m.szący wesele cechy yuz nie 


paszkwilu, ale wręcz niskich imsynua, 
cyj. 
Tego rodzaju „metody“ wydawnicze 


niektórych osób musimy stanowczo nim 
ć i mashroec sie kategorycznie 
przediwka takiej formie „humoru“. Sa- 
tyma i humer są tak samo w żyulu pow 
trzebme jak i dzieło naukowe. 
Ten rodzaj zaś satyry gaprodukowany 
w omawianej jedmodniówce nosi już 
zmamiona wykroczenia przeciwko dce 
brym obyczajom... 


CZY NAPRAWDĘ POWIEDZIAŁ 
TAK DYR. MAZUR? 


We wczorajszym „Expresie Zagłębia” 
pozeczytajltómy ze zdumieniem w sprae 
woHemiu walnego zebrania Tow. mwy- 
jaciół szpitąła dla dzieci w Zagłębiu na- 
stępujące słowa, które welliug tego pir 
sma p.wiedzieć miał dyrelstor Mazur: 

„Wiemy wszyscy, še dla rodziców nie ma 
nie gorszego, jak zdrowe i dobrze rozwinięta 
dmiecko. Lecz cóż wtedy, gdy dzieci są chore 

i przynoszą boleść rodzicom?“ 


Nie włemy, co wtedy. Boli was, że dys 
rektor Mazur tak powiedział. Mamy je- 
dmak watpliwości, aby doświadczony pê- 
dagog użył takiego zwrotu. Wydaje 
nam się, że jest to Gi opimia 
„Expresu Zagłębia“ na kwestię 
Wia młodnieży w Polsce. Albo, co jest 
naj mawdopodobmiejane sprawozdawca 
pisał przebieg zemania pod wybitnym 
wpływem nastrejów świątecznych... 
—— .—ns -  —əə—Ə 
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Porzadek nabozeñstw 


W CERKWI PRAWOSŁAWNEJ 
W SOSNOWCU 


Wobec nadchodzących w dniach 24 i 
25 bm. świat Wielkanocnych wyzmamia 
prawoslawnego, w Wielkim tygodmiu w 
cerkwi prawosławnej w Sosmawcu od- 
będą się nabożeństwa w następującym 
porządku: , 

dnia 21 kwietnia: Wielki Czwartek, 
godz. 10 — Liturgia, godz. 18 — odczy- 
tanie 12 Ewangelii; 

dnia 22 lwietnia: Wielki Piątek, — 
godz. 13 — Wystawiemie grobu Puma 
Jezusa, godz. 19 — uroczysty pogrzeb 
Pana Jezusa z procesja naokolo Swia- 


tyni; 
dnia 28 kwietnia: Wielka Sobota — 
godz. 980 — Litumgla, godz. 28.30 — 
nabożeństwa |północne, godz. 24 — uno 
czyste naboċeństwo Wielkanocne; 
dnia 25 kwietnia — drugi dzień świat 
Wielkanocnych, godz. 9.30 — Liturgie. 


—sxs— 


x ZARZĄD SODALICJI MARIAŃ- 
SKIEJ PAŃ W SOSNOWCU gawisja- 
mia, iż zebranie plenune odbędzie się 
dn. 23 bm, w sobotę o godz, 5 po piu- 
dniu, a msaa św. dn. 24 Hm. o godz. 8 
rano w niedziełę. Zanząd prosi o liczne 
przybycie. 


X PRZYPOMNIENIE DLA AKADE- 
MIKÓW Z WARSZAWY. Zarząd Akad- 
Koła Zagiębiam pmzy Politechnice War- 
szawsikiej prayporm:ma, że dwi 
środę w gz, 16 do 18 w mi 


aniu 
pp. Królów, Soelnawiec w., Małachow- 


skiego 6, kol. W. Rysymonit będzie 
przyjmował zapisy na powzciimy grupo- 
wy [nzejazd do stolicy. Wyjami w nie- 
doele, 24 hm. godz, 11.10 ramo z Sosno- 
wea. Udział mogą wyiąć studsmoi wszyst 
kich wyższych  uczebm warsz wskkizh. 
Termin zapisów jest jedyny i ostatecze 
ny, 


Re. 1071 


7 sali kon certowej 
a= 


Piękny głos jest darem Boga. Praw- 
ta, zmajdująca swe uzewnęjtramiemi e 
bogatym westchnieniu ducha arty- 
daje się poznać, dzięki ¿stnisniu zm- 
mego instrumentu jakim jest krtań 
W zależności od struktury or- 
fcznej, nastroju i usi soblenia — 
artysta podaje go w formie będącej dla 
ms. zwierciadłem jego stamów uczucio- 
ych. Im bogatsza dusza artysty — 
jem Śpiew piękniejszy, doskonalszy — 
więcej oddziałujący ma nasza duszę. — 
Artysta miejednokndnie pragnąc być 
mmaumiamym, Gzy Z estnady  Ikomcento- 
wej, czy desek opery — wmikmąć mus; 
„ ietotę każdego wykonywanego utwo- 
m, jakże często wymaguiqoceg-, prócz 
żytego opanowania wokalnego — i 
gielkiej rutyny muzycznej. A 

Dlatego też wszystkie te pizejawy 
składają się na bo, że artysta  damząć 
ms pięknym śpiewem — 8 mawia jedno 
gaśnie głębokie zadowiłenie wawnętńz- 
m. Takie właśnie zadowolenie, ja, jak 
j zapewne wszyscy słuchacze i, 
będąc ma poniedziałkowym koncercie Ip. 
ladiga Kiepury ú p. Marii Fioremzy. | 

Znając dokladnie karierę p. Ladisa i 
obserwując cd kilku lat z ciekawością 
jego rozwój głosowy  zawważyłam, że 
| sk ten dzięki wys ikowi i niestru- 
imej woli (jak rzadko u śpiewaków 
siotykanej) zdołał <siągnąć tak znaoz- 
| ne hienachiczmie stanowiejo w Świecie 
śpewaczym. Tem oto właśnie wy: lek 
woli postawil go w rzędzie śpiewaków 
manych nie tylko w naszym kraju, lesz 
| a granica, Śpiewaków głębolc pojren- 
jących sens sztuki wokalnej i posłanni- 
stwo ideowe artysty. 

Głos p. Ladisa wysubtełnia] znacznie, 
stal się więcej miękkim, praca mad tbe- 
dwing stronę wokalów  pogłębiana 
stale przez ciągłe studia — okazala się 
made skuteczmą. Repertuar tego śpie- 
waka nie został jeszcze oalkowioe Wy- 
mmrpany j stawia przed nim ciągłe wi- 
dki pomyślnego rozszerzania. Czy to w 
mil z „Dziewczą z Zachodu” czy w „Le- 
pudre Bałtyku" głos jego słyszymy 
wyrównany w oałej n.zpiętości swego 
merdkiego wolumenu, Osławione i dwi- 
saj tak używane przez wielkich śpiewa- 
ków owe „Mezza di vace" mają w p. La- 
disa równie dobrego wykonawcę. 

P, Marię Fiorerzę poznalem jaka 
śpiewaczkę przed kilku laby. Sprawila 
Już wtedy na mnie wielkie wrażenie —-- 
swym pięknym, jakże południowym glo- 
sm. Śriewaczika ta będąca mezwykle 
inteligentną interpwetatonką pieśni swe- 
% kraju — jest przedstawicielką klasy 
tych wielkich pieśniarek, które tak rza- 
dko słyszymy. Donizzetj, Rossini, Puc- 
Gni zajdają w niej głębaką cidtwórczy- 
mię swych geniuszów. Żałuję bardzo, iż 
lie mogłam uslyszeć rmzyrzeczonej — 
 „Woznieyr" stanowiącej clou programu 
|| Poprzedmieh koncertów. 

Niestety — ú cal tk wamiesly, jak 
iemie sosnowieckiej świątymi, jak 
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Uroczystości 
PATRONA HARCERSTWA 


abota, dnia 28 bm. — gadz. 19.30 — 
»Wieczór świętojerski" w teatrze miej- 
škim; bilety w cenie od 25 gr. do zł. 


kin, T. 1130 prank harcerski w 


“ omgamizowamy przez 64 
Uning hamnarzy. Biłoty do nabycia w 


„KURIER ZACHODNI“ 


nie, zdołała zapełnić gali 
skiego, która jak kiedy, ae w tym dniu 
dowinma być wypełnioną po brzegi i to 
nie tylko małomemami ale i Beznymi 


środa 20 kwietnia 1938 roku. 


M. Fiorenza i Ladis Kiepura 


Wrażenia z koncertu w teatrze sosnowieckim 


i obecność obu świaetmych śpiewaków —- | w tej 
Teatru miej- | swą świetność, 


daiedziae odryska kiody dawną 
EWA HORBACZEWSKA 


Jak się dowiadujemy, Ladis Kiepura 


znajemymi wykonawców. wyjechał do Harburge, gdzie jutro 
Objaw ten jest chorobą obecnie pa-| Śpiewać będzie w tamtejezej aperze 
nującą i śmiem wątpić, czy życie nasze | państwowej, 


iestauracja „AÓRIA” amk... was: 


BAR-COCTAIL 
in a via dworca 


Tel. sali 62:717 
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Tańce! 


PROGRAM „ADRII“ 
NA M. KWIECIEŃ 1938 R. 


Duo Gaston 


świeża odniesionych sukcesach za- 
granicą 


tańcach salonowo - akrobatycznych 


Sympatyczna 
Danuta Darwiczówna 


tańcach ekscentryczno - charaktery- 
stycznych 
Śpiew! — Humor! 


NAJLEPSZA KUCHNIA 


NA TERENIE ZAGŁĘBIA I ŚLĄSKA 


Pić tylko przegotowane mleko! 
Pryszczyca w Zagłębiu Dąbrowskim 


Jak już donociliśmy, w ostatnich dniach ze- 
wleczona została na teren Zagłębia Dąbrow- 
skiego niebezpieczna choroba bydła racicowe- 
ko (krowy, owce, kozy), t. zw. pryszczyca, 

Wypadki zachorowania bydła na pryszczy 
tę zanotowano w kilku miejscowościach. Naj 
większe ognisko pryszczycy znajduje się w 
Grodźcu, gdzie w majątku pp. Ciechunowskich 
zapadło na nią kilkadziesint krów, Władze 
weterynaryjne prowadzą na terenie całego pn- 
wiatn energiczną wałkę z tą niebezpieczną za- 
rażą, 

W związku 2 zarazą pryszczycy ostrzec na 


leży ludność przed spożywaniem warowego 
meka, 

Mleko nisprzegotowane z zaramkami pryt- 
czycy jest szkodHiwe dla zdrowia, ludzi, a 
zwlaszcza dla niemowląt, pdyż spożycie go 
może spowodować nawet śmierć dziecka, 

Również | w mleku zsiadłym mogą znajdo- 
wać się zarazki pryszczycy, to też poprzednio 
zależy je przegotować, 

Powyższe środki ostrożności należy zacho- 
wywać we wlasnym interesie do czasu wy- 
gnknięcia zarazy pryszczycy w Zagłębiu, 


Krótkofalowiec z Będzina 
przejął sygnały S. O. S. 


P. St Poradowski z Będzina, amator krót- 
kofalowiec, członek Krakowskiego klubu krót- 


kofalowców, operator stacji S. P. L. 592 ko- | krótkofalowym, Super 5 


munikuje nam, że w poniedziałek dn. 28 bm, 
o godz. 20.[8 nm fali 41 m. odebrał sygnały 
stacji perladowej KHAQA z samololu, który 
w ubieglym roku zaginął koło Wysp Mgieł. 

Sygnaly, wołanie SOS telegraficznie, nada- 
wane byly przez kilka minut, 

P. Poradowski wyraża przypuszczenie, że 
Jatniezka Emilia Earhard, która uległa w wb. 
roli katastrofie lotniczej i, mimo usilnych po- 


szulawań, nie została odnaleziona, żyje. 

P. Poradowski odbierał sygnały na superze 
(własnej konstruk- 
cji), przystosowanym do fel o zakresie od 10 
m. do 200 m. 

Zaznaczyć należy, że p, Poradowski jest fa- 
chowym telegrafistą, co wyklucza możliwość 
maylki. 

Sygnały SOS odebrał niedawno, w podob- 
nych okolicznościach kapitan jednego z okrę- 
tów u wybrzeży Australii, 


| 


Błankiety weksłowe 
MNIEJSZE 1 INACZEJ 
ROZPLANOWANE 

VI niedtugim zapewne czysie nastapi 
ref rma biankietu weksłow ego. 

Naukowy unstytut onganiencji i iaso 
wnictwa opracowa| nowy wzór rwlkiaką, 
który m. (m. przewiduje | ammiejszemie 
formatu a:az wimiaty skarbowej, prze- 
sumięcie rubryki „słownie pod rubrykę 
z cyfiuwym oznaczeniem wawtości wek- 
sla i imne. 

U dołu z prawej streny byłoby miaj- 
sce na podpis wystawcy, a bezpośredni o 
pod mim miejste na dres. 

——0— 


Piękno ziemi olkuskiej 

Wobec 1 izpoczynającego sie sezona 
iwyaieczkawego warto jest awrósić uwa 
zę na nieco zapomniany urok ziemi qk 
kuskiej, sąsiadującej z Zagłębiem Da- 
browskim. Po wojnie, gdy znikmął Kw- 
dom, oddzielający mag od miebotycznych 
Tatr, ruch turystyczny z Zagłębia skie 
rowal się przede wszystkim w tamta 
strony. A przecież i ziemi ołkuskiej nie 
należałoby pimijać. 

O jej urodzie mowa będzie w radio- 
wej audycji zagłębiowskiej dziś w śmo- 
dę o godz. 20. 

—go— 
> OBCHóD „DNI KOLONIALNYCH" 
W PIASKACH. W ramach „Dni Kolo- 
nialnych'* dmia 10 bm. w lokalu miejsco- 
wej „Sokolni* otworzona została wysta- 
wa map. wykresów i fotesów kolonial- 
nych. Po przemówieniu prezesa oddziałi 
LMK, (Pmski k. Sommowca) inż. Jana 
Korsaka na temat konieczności kalomi 
dla Polski i meżliwości ich otrzymania 
zebrani w ilości około 300 osób przyjęli 
odpowiednią rezolucję i złożyli na niej 
swe podpisy. Rezclucję tę podpisały też 
wszystkie miejscowe organizacje w licze 
bie 18. 

X ZARZĄD CECHU ŚLUSARZY, KO- 
WALI i pokrewnych zawodów w Sosmo- 
weu zawiadamia swych członków, że w 
niedzielę, dnia 24 bm. o godz. 8 po poł. 
w pierwszym terminie ; o godz. 4 w dru- 
gim terminio cdbędzte się wame aebru- 
nie Cechu ślusarzy, w lokalu Związku 
rzemieślników chrześcijan w Sosnoweu 
wica Piłsudskiego 16. Ze względu na 
ważmość spraw wszyscy członkowie pro- 
szemi są o konieczne przybycie, gdyż w 
II taemimie zebranie ie się bem 
względu na liczbę przybyłych. 

X ZMIANA NA STANOWISKU. Do- 
tychczasowy naczelnik urzędu  poczto- 
wego w Dąbrowie p. Ligięziński ma 
przejść na równorzędne stanowisko de 
Będrina. 

X WYCIECZKA AKADEMICKA DO 
LWOWA. Kcnunikują nam: powrót 
dnia 24 bm, o godz. 20.36 z Dahrowy 
Górn, z Katowic o gdz, 21.45. Onton- 
kowie rzeczywiści płacą 6.50, mieczłbon- 
kowie 7 zł. Zgłoszenia do piątku wł. ty. 
22 hm. przyjmuje kol. Wach Jerzy, Da- 
browa Górn. ul. Kr. Jadwigi 48. 


=== | PROGRAM RADIOWY 


L. L.I .°. 

Nozem w piersi 
Krwawe zajšcie w mieszkaniu zawodowego zlodzieja 
W mieszkaniu zawrjlawego złodzieja | w mieszkaniu Klasy wszczął awamturę. 


Stanislawa Klasy w Sosnowcu, przy ul. 


W pewnej chwili Rumocha chwycił za 


Wschodmiej 14 doszło wieczorem jedne- | nóż i pchnął nim Rudzińskiego w okoli- 
go z osbatmich dni do krwawego zajścia | ce serca. Rana okazała się na szczęście 


na tle porachumków zsobistych. 
28-letni Marian Ranocha z zawodu 


niezbyt grona. 
Remnego Rudziisk' ego przewiezione 


meznik, czująć od dluzszego czasu urar |do szpitala Ubezpieczalni Sp teomej. 


zę do niejakiego Stanisława Rudziń- 


Rancrcha został zatrzymany przez po- 


skiego, zamieszkałego w Soenoweu przy | licję, która wdrożyła przeciwiko memu 
uRcy Kuźnica 26, sp-tkawsay się z nim! dochodzenie, 


Sądowe echa tragicznego wypadku 


na kopalni „Dorota” 
W nb. roim na kopalni „Dorota" wydarzył j ności karnej, kierownika ruchu na kopalni 


sobą życie ludzkie, 


„| się nieszczęśliwy wypadek, który pociągnął za | „Dorota“, Franciszka Machslsklego i kierow- 


nika robót Jana Szpaka (0bsj zamieszkali na 


W czenie wybierania węgla w jednym z |kel, Niemce). 


chodmików, oberwał sie kawał węgla, przy- 
gnintając 45-lelniego górmika, Stanisława 
Drożdża (Gołonóg, Stacyjna 10), który po 
przewiezieniu do szpitala zmarł, 

Jako odpowiedzialnych zu brak bezpieczeń- 


Epilog tego wypadku znalazł swe echo w 
Sądzie okręgowym w Sosnowcu, który pa wy- 
smchaniu opimi rzeczoznawców wydal wyrok 
uniewinniający obu kierowników, albowiem 
wypadek nsleżal do t, zw, wypadków nieprze- 


siwa grzy pracy, pociągnięto do odpowiedzial- | widzianych, 


SRUDA 20 KWIETNIA 

6.16 Pieśń poranna 620 Gimnastyka 6,40 
Muzyka z płyt 8.00 Audycja dla szkół 1.15 
din szkól 11,40 Muzyka z plyt 11,67 Sygnał 
caasu 12.03 Audycja południowa 13.00 Koncert 
życzeń 18.15 Fragmenty * ulubionych oper— 
płyty 14.15 Poradnik sportowy dla robotników 
przemysłu ciężkiego 14.25 Wiadomości bieżą- 
ce 14,36 Dla najmiodszych (myty) 15.30 Wis- 
domości gospodarcze 15.45 „Chwilka pytań" 
pogadanka dla dzieci starszych 16.00 „Uezmy 
się mówić" 16.15 Łódzka orkiestra salanowa 
16.50 Pogsdanka aktualna 17,00 Służba woj- 
Sowa jako zawód — odczyt 17.15 Muzyka 
kameralna. Wykonawey; Lidia Konitowa — 
skrzypce, Edmund Wojakowski—flet, Józef 
Sobierajski—altówka, Tadewz Lifan—winlon 
czela 17.50 „Przygotowanie młodzieży szkol- 
nej do obrony kraju we Włoszech! odczyt 
18.00 Wiadomości sportowe 1848 „Usuwajmy 
zakłócenia w odbiorze radiowym" pogadsnka 
1826 „Kukiełki śląskie: Kukiełkowe k 
meczki* 18.45 „Z życia gospodarczego Śląska: 
Co importer powinien wieelzieć o formalna- 
ściach przewozowych" — pogadanka 19,00 
M nowela Mariana Ruh Buczkowskie- 
go 1920 Pieśni w wykonaniu Janiny Hu; 
towej (mevpran) 10.85 „O czynach nierozw 
nych" pogadanka 1930 Pogadanka aktusina 
20.00 „Zagłębie Dąbrowskie ma gloa“ 20.16 
Muzyka z plyt 20.65 Pogadanka alimalna 21,06 
Koncert Chrmnowski. Wykonawca: Alekazu- 
der Brachocla 2145 „Nie przemijajacy urok 
poezji" kwadrana poetycki pt. „Duet na Ka- 
nenii* 22.00 Konkurs chórów regionalnych 
Udział biorą chóry z Katowic, Krakowa i Ło- 
dzi 22.56 Muzyka lekka (płyty) 25.00 Muzyka 
taneczna — płyży, 


„KURIER ZACHODNI“ środa 20 Iwtetria 1988 rok 


GŁOBY z PROWINCJI 


Ne. 107 


Świetlica na Podłosiu 


ośrodkiem pracy społecznej 


W północno - wschodniej części powiatu Rę- 
dzińwkiego, w trójkącie, którego boki stano- 
wią: od wnchodn rzekę Ozama Przemeża, od 
północy lasy państwowe Nadleśnictwa Goło- 
nóg i od południa granica otwarta, leżą dwie 
wioski, należące do gm, Łagisza: Bory i Pod- 
łosie, 

Jak widać z nazw, mawiały tu kiedyś być 
nieprzebyte puszcze i bory, po których pozo- 
stały dzisiaj jedynie wspomnienia, a į mie- 
smkańcy tutejsi w niczym nie przypominają 
dawnych ludzi leśnych, cywilizacja zatarła 
już w nich wszelkie cechy regionalne, a ne- 
wet kol Bory typowo przypomina inne miej- 
«cowości Zagłębia, Natomiast bardziej zbli- 
żony da pierwotnego charakter posiada druga 
kolonia Podłosie; tutaj stopa cywilizacji je- 
auze nie dosięgła, W okresie deszczów, które 
tu padają co drugi dzień można zobaczyć pis- 
kme fragmenty krajobrazu prawdziwego Po- 
lesia, z tego też względu w komunikacji 
tejczej istnieje tyMro trakcja konna i piesza, 

Myliłby się jednak ktoś, sądząc z pozorów 
teanętrznych, że tu już Świat deskami zabi- 
$y. Nia mówiąc o 5ilmie rozwiniętym tamila- 
waniu do sportów, istnieje tu również nawai- 
ma praca społeczna, której siedliskiem jost 
otwarta w 1935 r. Gwietlica im, Kazimierza 
Promyka na Podłosiu, 

Tutaj koncentruje się życie umysłowe i apd- 
łecme mieszkańców. Każdy obywatel, bo ni- 
kogo wę nie wyróżnia, w dobrze urządzonym, 
oświetlonym į ogrzanym lokalu, może prze 
czytań guzetę, pogawędzić z snsiadami i usły- 
ze wiadomości z 
od stale czynnej 
pracy organ: j częsty urządzane 
są odczyty, które cieszą się dużym powodze- 
niem. 

Było by przedwcze: 
mwmków tej precy, 


monita ZAWIERCIA 


Swięcone 
DLA BIEDNYCH DZIECI 


Staraniem miejskiego komitetu ipo- 
mocy zimowej bezrobotnym i miejskie- 
g komitetu pomocy dzieciom i mio- 
dzieży w Zawierciu, w ub. sobotę w sal 
Domu ludowego, TAZ odbyło się rozda- 
w» „święconego" biednym dzieciom bez 
w botmych rodziców w Zawieneu, Ogó- 
łem obdarzano paczkami 1460 dzieci. 

Dzieci otrzymały: mo 3/4 kg. kiełbasy 
1 1 kg. bułce 
X Z MINIONYCH ŚWIĄT, Ub. święta 
Wiełkamoone przeszły w Zawierciu na 
ogół spokojnie. W ciągu Świąt, mioj- 
scowy kościół parafiadny był zapełniomy 
wiernymi. 


e wyciągać wnioski z 


która zresatą napotyka 


DE a aua 


X PANIE WINCENTKI BIEDNYM. 
Siaraniem Stow. pań miłosierdq św. 
Wincentego a Paulo w Zawierciu, w ub, 
acbotą w sali D:mu ludowego TAZ 366 
rodzńn maj biedniejszych zostało obdano- 
wanych świątecznymi parkami: żyw'no- 
ściowymi, na które składało się: 2 kg. 
chleba, 14 kg. kiełbasy, jedna strusla i 


2 jajka Do zebranych przemówi ka. 


Wesołych świąt. Na uroczystości byli 
obemi przedstawiciele miejscowych 
wladz z p. starostą mgr. Trunadian i 
mrezylienmtem Zawiercia p. Cz. Kowal- 
skim. 
x NOWE CENY MIĘSA WOŁOWE- 
GO. Z dniem 19 bm. obowiaaują na te 
rene Zawiercia niżej podane maksy- 
mame ceny ma mięso wełowe za kg. (w 
nawiasach ceny za mięso z uboju rytu- 
alnago): mięso wołowe  rosalowe zł. 
0.35 (zł. 1.00) ; mięso w:fowe pieczemiio- 
we beg kości zł. 1.06 (1.30); ci 
mi 095 (1.15); baranina gł. 0.95 (0.95), 
"wątroba i sence wołowe zł. 0,85 (1.00); 
wątroba ñ serce cielęce zł. 0.95 (1.15); 
pluos zł. 0.50 (6.60); moga wałowa bez 
skóry zł. 0.25 (0,25); Noga woliwa ze 
skóra zł. 0.60 (0.70); głowimna zł. 0-50 
(0.60) ; ozór zt. 0,90 (1.00); kości al. 
0.30 (0.35). Kości nie może: być więcej 
jak 208/ą ogólnej wagi sprzedanego mie 
sa. Cennik na powyższe artykuły wi- 
GA być umieszczony w klkatu eprze- 
dającego w miejscu widocznym i dostę- 


mnym dia kupujących oraz ma wystawie 


kiego. Tematem obrad podkomisji było omó- 
wieme stanu mleczarstwa na terenie woj, idie- 
leckiego w nswiązeniu do obowiązującej obec- 
nie ustawy o mleczarstwie, realizacji pianu 
Ian mik Wajzłer, życząc wszystkim — | sieci spółdzielni mleczarskich oraz zatwierdze- 


dosyć trudne warunki materialne, jednak już 
dzisiaj można stwierdzić, że prac ta Jdzie 
w kierunku właściwym, przyzwyczaja ludność 
do życia zbiorowego, otwiera szersze horyżon- 
ty zainteresowań, co już stanowi duży krok 
naprzód w kieruriku pogłębienia świadomości 
o mejwaźniejszych zagadnieniach naszej go- 
spodarki społecznej, a w szczególności doty- 
czącej gospodarki wai. 

Szczególniejszy urok posiada tutejsza oko- 
liea w porze letniej, Duże obszary leśne vbfi- 
tuję w malownicze widoki i miejeca do space- 
rów. Rzeka Przamsza, która już tutaj prze- 
staje być czarną, daje równiez wiele przyje- 
mmych rozrywek amatorom sportu wodnego, 
to też w upalne dni letnie można tu spotkać 
tysiące mieszkańców zakopconej Dąbrowy G., 
którzy po trudach pracy tutaj szukają wypo- 
czyni, 1. S. Ch. 


POMNIK LEGIONÓW POLSKICH W KIELCACH 

Kielce przygotowują się do godnego uczczenia Pó-lecin bohaterskiego czyn 
skich. Jednym z fragmentów uroczystości. zwiążanych 2 
do Kiele, będzie odsłonięcie pomnika Legionów Polskich, dłuta prof. Raszid 


Rześba, reprodukowana na naszym zdjęciu, p 
| „Czwórka” ta będzie ustawiona na 


ŻY 


kore przystępuje do rozbudowy 
swego mleczarstwa 


W Kieleckiej Izbie Rolniczej odbyło się po- 
siedzenie podkomisji mleczarskie] Izby przy 
współudziale przedstawicieli Zwązku Spókiziel 
ni Rolniczych i Zarobkowo-Gospadarczych, Ma 
lopolskiego Związku Mieczarskiego, Państwo- 
wego Banku Rolnego oraz Urzędu Wojewódz- 


nie dwuletniego planu pracy Izby w zakresie 
mleczarstwa. 

Dotychczasowe wyniki prae wykazały, że na 
ierenie województwa znajduje się około 1240 
zakładów mleczarskich, z czego %5 przera- 
biejących około 85 milionów litrów mleka rotz- 
rie, Podkomisja uznała, że stan powyższy jest 


Stan samochodów na świecie w r. 1937 
Polska na szarym końcu 


Wedla ostatnio ogłoszonych danych staty- 
stycznych, kumsuje na świecie około 40 milio- 
nów samochodów, czyli przeciętnie 1 wóz przy 
mała na 58 miestkańców. W poszczególnych 
krajach stan ten przedstawia się następująco: 
(pierwsza cyfra podaje ilość mieszkańców na 
jeden samochód, druga cyfra ogólną ilość 3e- 
mnichodów): Stany Zjednoczone 46—28 221.000 
Australia 10-—680.000, Francja 19.167.000, 
Amglia 91 —0.242,000, Dama 28—185.000, Po 
fminiowa Afryka 81—282.000, Szwecja 37 — 
168.400, Norwegia 41—70.00, Belgia #1 — 
202.000, Niemcy 47—1AMZUM, Argwtyzm 50 
—M8.000, Szwajcaria 51—80.000, Holandia 61 
—141.000, Włochy 105—41t.000, Finlandia — 
16240600, Alger 18—56.000, Denbora 


ZYCIE GOSPODARCZE 


Władze straży pożarnych 


w powiecie 

Zarząd powiałowy Zw, straży pożarnych 
powiału Rędzińskiego zatwierdził nastepuja- 
cych członków zarządów, naczelników straży, 
ich zastępeów i dowódców plutonów: 

w Błędowie: Kozłowski Józef ma prezesa, 
Wacławczyk Marian na p. o. naczelnika, Wa- 
chmwczykowa Maria, ściążko Antoni, Sierka 
Władysław, Walezuch Antoni i Wośniezko 
Leon na członków rarządu, Woźniczko Leon 
na p. o. zast, naczelnika; 

w Dąbiu: Gajdzik Czeslaw na prezesa, Nie- 
dbała Amtomi na p. o naczelnika, Warmia 
Konstanty, Sobczyk Jan, Szewczyk Antoni na 
członków zarządu; 

w Dobieszawicach: inż. Krajewski Józef na 
prezesn, Gubala Edward na p. a, naczelnika, 
Mitasa Stanisława na członka zarządu; 

Grodz. Tow. Kop. Węgla i Zakł, Przem, w 
Grodźcu; inż. Skowronek Alfred na prezen, 

| Jasiński Tadeusz na naczelnika, Wolski Wła- 


Legionów Pol- 
25 rocznieą wkraczenia I Kadrowej 
z Krakowa. 
rzedstuwia l-ą czwórkę żołnierzy I Kadrowej 
granitowym cokole przed gmachem PW i WF 
eicach. 


niekorzystny, gdyż cechuje go zbyt duża roz- 
drobnienie zakłedów mleczarskich, w następ- 
stwie czego są one slabo zorganizowane í 1:6 
posiadają odpowiednich Środków finansowych 
na dostosowanie swych pomieszereń i urzą- 
dzeń do wymogów ustawy. 

Reasumując powyższe, podkomisja wypo- 
wiedziału się za realizacją dwuletniego planu 
prac Izby, zraiarzającego do uporządkowania 
organizacyjnego sieci mleczarń, przez koma: 
sację zakładów drobnych w silne placówki mo- 
gace produkować masło standaryzowane, Oo 
do mechanizacji nakładów mleczarskich, to o- 
becnie na terenie woj. kieleckiego znajduje się 
8 moślami calkowicie zmechanizowanych, w 
toku mechanizacji 4, a na najbliższy okres 
dwuletni przewiduje się mechanizację dal- 
szych 6 zakladów. 


cja 141—108,000, Austria 147-—46.000, Meksyk 

176—105.000, Estonia 226—5000, Brazylia 342 

—144.00, Japonia 472—147.000, Wegry 504 

—18.000, Egipt 504—30.000, Enmunia 544 — 

28,000, Litwa 1145—2000, Połska 1243—27.000. 
Cyfry te nie wymagają omówienia. 


Kronika gospodarcza 


DRZEWO POLSKIE NA WĘGRZECH. Da- 
nosza z Budapesztu, że po raz pierwszy od 6 
lat orzybyłi na Węgry eksporterzy drzewa 2 
Polski. Poszczególne firmy węgierskie zawarły 
kilka większych tranzakcyj. Wydatnemu oży- 
wieniu eisnorin stoją na przeszkodzie wyso- 
kie koszty trensporb: | stosunkowo niewielki 


PLE HIP HOP nq nais 


5 ED N Z DEE 0-5 — — o LCME 


Będzińskim 


dysław, Księski Statan, Łoboda Józef, Mrozla 
Julian i Spyrzyński Konrad na członków aa. 
maðu: 

w lózefowie: Kurek Józef, Supernsk Wia. 
dystaw i Obra? Szczepan na członków 

w Kamycach: Kowalik Jan na członka zy. 

syda; 

Straż pożarna kop, „Kazimierz“: Tarnow 
ska Magdalena na p. o. zastępczynię komen- 
dantki z. s. p.; 

w Myszkowicach: Wymnarła Władysław ną 
prezesa; 

w Niwce przy kop. „Jerzy“: Mareczek 
‘Omkar na prezesa, Winter Emil na p, o, na. 
czelnika, inż. Żmuda Władysław, Grajneń 
Czesław, Kozłowski Ksawery, Tylec Antoni 
Gien Konstanty i Górz Józef na członków 
zarządu; 

w Rogoźniku: Niedbałowna Stefania na p a 
zastępczynię komendantki z. 8. p; 

w Sosnowcu: Mrockiewicz Franciszek pa 
członka zarządu; 

w Trzehiesławicach: 
p. o zastępcę naczeln.; 

w Tucznej Babie: Adamek Jan na p, 0. ne. 
czelnika, Jasiński Stanisław | Szata Józef m 
członków zarządu; 

w Twardowicach: Nowak Józef na p. o, m 
stępcę naczelnika; 

w Wojkowicach Komornych: Pawelczyk 
Wisdysław, Stuczań Zygfryd, Mandań Cze 
sław na dowódóców plutonów,  Suchankówna 
Zenobia na p. o. komendantkę š, 6. py mk 
Świerczówna Janina na p. o. zastępczynięj 

w Zagórzu: Wyczesany Kazimierz i Wolań. 
aki Włodzimierz na członków zarządu; 

w Zagórzu (kop. „Mortimere"): 
Józef na p. 0, zastępcę naczelnika. 


KRONIKA = OLKUSZA A 


: sag 
Swięta przeszły spokojaji 
"Tegoroczne święta Wielkanocne prze: 
szły w Olkuszu i okolicy spokojnie, Ni 
gdzie awamtur, ami bijatyk nie mamrib 
wano 
W drugi dzień Świąt w lokalu p. 
brzeold ego odbyl się dencing "RES 
wka powiatowego wydzialu pracy ko 
biet Zw. Strzeleckiego. Zabawa cieszyłe 
się dużą frekwencją. 
——oqo— 
Dwa rogacze i łania 
PADŁY NA POLACH POD PILICĄ 
Ludn:ść wsi Dobralków i Otola, wra 
oująr podczas Świąt z kościoła, byle 
świardkiam tragicznej śmienci dwu je 
leni i łani, które padły na polach z wy. 
cieńczenia. 
Padłe zwierzęta biegły wspólnie £ 
większym stadem jelemi od lasów pań: 
stwowych kleszczowakich, po czym 
zmęczone pozostały na pilu. 5 
Z polecenia lekarza weterynarii w Pi- 
licy, mięso zostało aalcopane, jako mie 
zdalne do użytim, głowy i skórę zarząd 
gminy Pilica epmzedał ma licytacji. 
Zwierzęta padły najitrawd: podobmiej 
wskutek przejedzenia się żytem na po- 
lach z domieszką saletry w  nawonie 


sztucznym, 


Nowak Wżartyełww na 


Bretnet 


—0— 
Aresztowania 
WśRóD KOMUNISTÓW 

W Walbromiu, Pilicy, Ogrodzieńcu i 

Ollmszu policja amesztowała 6 komuni- 

stów, którzy ostatnia ujawnik większa 

działalność wywratową ma terenie po 
wilatu. Amesztowami mmaeważnie są Ży: 
dami. 

Pumy rewizji znaleziono u aresztowit 
nych obciążający materiał. 

Z pośród zatrzymanych władze sąd 
we zwolnity pod dozór polieji mieszikan 
kę Olkusza, Bramdlę Borensztajn- 


—go— 
Tyfus plamisty 
W SUŁOSZOWEJ 

Przed samymi świętazni przywyaconi 
do szpitalu olkuskiego 10 czób, chorypł! 
mw tyfus plamisty, przy czym weny 
chorzy pochodzą z Sułosiowej. 

Póorwszy wypadek tyfusu stwier 
po w rodzinie Kurczów, giie mace 
wato na tę zarażbwą ehorabę pięć 56b 

Chobe do Karczów musek oerke 
aD naa A, 


(Ne. 107 


Popularne omyłki 


„KURIER ZACHODNI" 


Środa 20 kwietmia 1938 roku. 


Prawdy, które są bajkami 


Jsk w historii, tak też i w życiu codzian- 

utarło sę mnóstwo przekonań, która 
wpołnie nie wytrzymują krytyki, Do nich 
leży MP: twierdzenie, że pazezoly zbierają 
miód x kwiatów, 

Tymczasem 

mie ma ani jednego kwiatu, który hy 
potrafił wytwarzać miód, 
W L zw. nektariach kwiatów gramadzi się 
jedynie nektar, #ub=tuneja, składająca sią 
przeważnie z cukru trzcinowego, którą pezezo 
is pry pomocy bardzo zawilego procemi che- 
miemego przerabia w żołądku swym na miód, 

Tek sumo nieuzasadnione jest twierdzenie, 
„pkoby struć w chwili niebezpiśczeństwa za- 
puminał uciekać I głowę chował w piasek w 
;konaniu, że jest niewidzialny. Takiego 
strusia, który by więcej nie ufał swoim diu- 
gim nogom, niż „polityce strusiej" trzeba 
dopiero odnaleźć. 

Kapitalnym głupstwem jest talte szeroka 
wspowszechnione mniemanie, że podróżni 
pustyni, chcąc ugasić pragnienie, 

rospruwają żołądia wielbłądom i pokrze- 

pisis się nagromadzoną w nich wodą. 

Można śmiało przypuszczać, że ginący z prag- 
nienia podróżnik, który by zdobył sie na to, 
ty napić cię obrzydliwej żybury z żołądka 
wielbłądziego, nie przedłużyłhy tym swego 
iydm lecz raczej je skrócił. Podobnie trudna 
dkciec, skąd nię wzięło przekonanie, ża sowa 
jet mądrym ptakiem. Każdy wróbel jest 
sprytniejszy od niej. 

Do bajek należy także twierdzenie, że mo- 
im przez noc posiwieć, Siwienie włosów jest 
pesem naturalnym, który wprawdzie przy- 
śpieszony być może przez rozmaite choroby 
a w szczególności także na tle nerwowym, 
lez zawsze 

dokonuje się na przetrzeni dłższega 

okresu niż jednej nocy. 

Podobnie nieuzasadnione jest twierdzenie, 
tr golony codziennie zarost szybciej odrasta. 
Daze badania w Instytucie Technologicznym 
4 Massachusetts wykszały, że zarost odraeta 
pneiętnie z tą samą szybkością, bez względu 
m ctąstość golema, 

dudno x najpopularniejszych twierdzeń, któ- 
m przybrała już formy przysłowia, że crer- 
mom chuetka drażni byka, jest także bez- 
jodetuwne, Prof. Thomas Jenks, kierownik 
lnstytulu paychologü zwierzęcej uniwensyte- 
lu Columbia w Nowym Jorku, udowodni} na 
Podstawie licznych doświadczeń, że wyższe 
mierzętm wszystko widzą mniej więcej w ko- 
lome ciemno-szarym, tak, jak nam się -oto- 
teie przedstawia o zmroku, Uczony ame- 
rgkuński pozostaje w zgodzie z kilku znany- 


Mit o Wilhelmie Tellu 


ledną z naypopularniejszych nieścisłości his 
ltorycznych jest mit o bohaterze szwajcar- 
skim, Wilhelmie Tellu. Ten bohuter Schille- 
Towski, który rzekomo żył w [4 wieku w kan 
aje Uri w Szwajearil i weławił nię tym, że 
na rozkaz namiestnika Awstrii, Gesslera, ze- 
strzelił jabłko z głowy swego synka, nie jest 
W ogóle postacią hletoryczną. 

W r. 170 duchowny szwajcaneki Uriel Fren- 
denberges wyłracał, że historia o Tellu „est 
Tolem duńskim. Oburzenie było tak varkie, 
te Mmiążkę Fieudenbergera publicznie ¿palo- 
No na stosie. Ale Freudenberg miał slusta?ś6. 
Nie była nigdy Tella ani namiestnika Gaqsle. 
Ta. Ówcześni kronikarze, którzy opisywali pn- 
wstanie Szwajceców, nie o tym nie wiedzą, a 
dopiero w dwieście lat po tym wspomina o 
nich Melchior Ruse. Niewatpliwie mit o Tellu 
Jest pochodzenia nordyckiego, prawdopodoh- 
lie duńskiego lub islandzkiego, Saxo Grama 
tus opowiada w i2-ym wieku o strzeleu ra- 
Zwiskiem Toke lub Palnatoke, którego król 
Varali zmusza do podobnego strzału jak Gess 
ler Tella. Podcbną opowieść zawiera już tauk- 
ze prastara saga wlkiñska. 

Bzwajearzy, którzy, jak wiadomo, pochodzą 
£ krajów północno-gemmeńskich,  przymeśli 
Prawdopodobnie mit ten ze sobą. Alba teź 


odpisał pa prostu do Samo Gramatica, 


mi toreadorami hiszpańskimi, jeżeli twierdzi, 
że 

nie kolar drażni byka, lecz ruch chusty. 
Płachta każdego innego koloru wywołałaby 
ten sam afekt. 

A kto jest pańskim najbliższym krewnym? 
Okiec, matka? Bynajmniej. Nejblidazym kre- 
wnym kaidego jest jego rodzeństwo, Z pun- 
ttu widzenia biologicznego ojciec í matka z 
jednej strony a dziecko z drugiej mają tylko 
do połowy wspólną krew, gdy tymczazam 

m braci i móctr wazystka Mrew 
jest wspólna, 

Częsta się słyszy, że piorun nigdy nie wde- 
rzy dwa rezy w to samo miejsce. To nie zga- 


dza się. Znany nowożoraki niebotyk, Empire 
State Bijldng, padczaa silnej burzy kilka- 
krotnie ugodzony bywa przez piorun. Nie 
wierzcie też, że żmije potrafią hipnotyzować 
Dr. Ditmars, dyrektor działu płazów w no- 
wojorskim ogrodzie zaoiogicznym twierdzenie 
bo traktuje z ironicznym uśmiechóm. Prawdą 
natomiast jest, że 

istnieją węże, które potrafią połykać 

jaja kilkakrotnie większe od ich ciała. 
Tak to bywa częcło, że to eo brzmi bardzo 
prawdopodobnie, jem. często legendą farta- 
styczną, a to, eo wygląda na bajkę, jest nie- 
ubitą prawdą. 


Oficjalny udział 
w Targach 


Wśród szeregu państw bicrących ofi: 


cjalmy udział w tegiwoczmych ca | 


Pomnańsłiich, wysuwa się obok Italii i 
Niemiec — na pierwszy pam Czecho- 
słowacja, Udział ten doszedł do skutku 
dzięki zdecydowanemu stanowisku Pre- 
zesa Rady Ministrów pof. dr. Milana 
Hodży, który csobiście kierował praca- 
mi przygotowawczymi w odniesieniu do 
Targów Poznańskich. 

Udział Czechosłowacji zorgamizowamy 
został przez Mm sterstwo Przemysłu i 
Handlu przy współpracy Państwowego 
Instytutu Eksportowego i obejmuje — 
pom udzialam samego M. P. i H. rów- 
nież Mimiaterstwo Spraw Waewmetrz- 
nych (Dunaj—-Gdynia), Ministerstwo 
Kdlei, Manisterstwo Zdrowia ; Minister- 
sbwo Robót Pubhemych oraz ponad 45 
firm prywatnych, 

Na przestrzeni okolo 500 metrów 
kwadratowych Czechosłowacja napre- 
zentuje w Pommamiu swój szezytadwy do- 
robek osiągnięty w ciągu ostabnish lat 
w dziedzim'e przemysłu, handlu i ruchu 


Czechosłowacji 
Poznańskich 


tuwystycznego. W szezągólmości ma Tar- 
gach Pozmańskich wykazemy je 
stały rozwój czechosłowackiego hamdlu 
zamorakiego przez porty polskiego ob- 
szaru celnego. 

Wśród rozlicznych eksponatów cze- 
chosławackich zmajdą się na majowych 
Targach Poemańskich samochody, apa- 
Taty lolmicze, matmy do samolotów, u- 
rządzenia do oświetlania lotnisk, mały 
model traktoru, maszyny do spawamiin 
metali, olbrzymi łańsuch z kotwicą dia 
okrętów «raz piece techniczne dia Statki, 
ceramiki i celów piekarskich, Szozególmą 
uwagę zwedzającysh fachowców zwwa- 
cać będą: wielki automat do obr:abiania 
żelaza i stali, który otrzymał pierwazą 
magn: de w Paryżu onaz liczne nowości z 
dziedziny sakta jak cegły azkłane, inne 
rodzaje szikłą bud wlamego, seo dla 
reflektorów samochodowych i motacy- 
kli, aparaty projekcyjne, kinematogna- 
ficzne, optyczne i mikrosk py, artysty- 
czne figurki szklame oraz szkło koloro- 
we famtazyjne. 


Tajemnicze 


postrzelenie 


Rannemu amputowano nogę 


Do idącego drogą wiejska w S:'hey 
(pow. Olkuski) 40-letn'ego Karczaneń- 
"tayka z koloni; Warta, gm. Kmomołów 
(pow. Zawiercieński), strzelil z ukry- 
cia nieanamy os bnik z broni myśliw- 


skiej, raniąc go niehezpiecznie rw okoli- 
cę podudzia, 
Karczmatczyka odwieziono do szpitar 


la w Zawienciu, gilzie dokonano ampu- | w; 


tacji nogi. 
Stan rannego jest aiężk|. 


Trzej oszuści w Berezie 


ZA DYSKREDYTOWANIE DOBREGO IMIENIA HANDLU POLSKIEGO 


PAT donosi: W tygodniu przedówiątecznym 
osadzeni zostali w Berezie Kartuskiej Ignacy 
Haskelberg, Aleksy Schreiber, Mandel Futer- 
ko, Wszyscy 
krywką firmy „Polskie Towarzystwo Pkspor- 
tu Morskiego" w Warszawie przedstawiali Mi- 
nisterstwu przemysłu i handu dokumenty o 
eksporcie cukierków do Indyj holenderskich 
i Brazylii, celem wyjednanin zezwoleń impor- 
towych na herbatę i kawę tych krajów, pod- 
czas gdy w rzeczywistości towar /derowany 
był do Anglii u na miejsce przeznaczenia 3a- 


chodziły ładunki żwiru, maskowsne nie wiel- 
ką ilością cukierków. Przypadkowe ujawnienie 
tych manipulacyj w Batawii naraziło na 


wycnienieni działając pad po- |szwank dobre imię eksportu połskiego. 


Biorąc pod uwagę te okolicmności, Minister- 
two spraw wewnętrznych uznało, że działal- 
ność Haskelberga, Schreibera í Futerki, jako 
wyrządzająca szkodę interesom finansowo-go- 
spodarczym kraju oraz dyskredytująca dobre 
imię handlu polskiego zugranicą, winna spot- 
kać się z natychmiastową i surową reprecją. 


Ucieczka 9-ciu groźnych bandytów 


z więzienia w Jaśle 


W pierwszy dzień Świąt Wielkanocnych mia 
sto Jasło zostalo zaalamnowane wiadomością 
o śmiałej ucieczce z więzienia dziewięciu groź 
nych bandytów, skazanych na kary od 10 do 
15 lat więzienia. 

Około 2 godziny po południu więźniowie w 
jednej z cel poczęli głośno hałatować, a straž- 
nik więzienny Solecki, zwabiony hałaiem 
wszedł do celi. Wówczaa więźniowie narzucili 
mu na glowę koc, powali na podłogę, zakne- 
blowali usta, cheqe ga udumić, Następnie ode- 
brali mu klueze i dostawszy się na podwórze 
więzierme przy pomocy sznurów, sporządza- 
nych z przedcieradeł przedastalj się przez mu- 
ry więzienne od strony dworca kolejowego. 

W międzyczame strażnik zdołał się uwolnić 
z więzów i zaalarmować straż więzienną oraz 
policję. Zurekwirowanem autem wszczęto na- 
tychmiast pościg sa bandytami, którzy skie 


rowali się do ucjęcyki w kiarunku pobliskich 
wsi żółkowa i Sobniowa w okoliczna lasy.. 
Dzięki energicznej akcji pościgowej, w której 
wzięli udział i struźnicy więzienni, ogaczono 
6 bandytów, a to: Antoniego Śliwę, skazane- 
Zo na 15 lat więzienia, Karcza Ludwika, Li- 
chonig Wincentego, Szynala Ignacego, Wirte- 
la Ignacego i Klimowicza Władysława, z tych 
pięciu się poddało, a Klimowicza uciekającego 
do lasu, skazanego na 15 let więzienia, pa- 
strzelono w płuca, a następnie przewieziono 
w stame grośnym da szpitala powszechnego 
w Jaśle, Trzej pozostali bandyci: bracia Jan 
i Józef Kumiakowie i Bronisław Mackoś zdo- 
tali ujść przed pościgiem policji i ukryć 
w lasach. Zaalarmowana policja powiatu Kro- 
Śmieńskiego czyni dalaze poszukiwania z3 
nimi. 


` 


Strzaiy na dancingu 
TRAGICZNE ZAJŚCIE W ZAKOPANEM 
Strzały rewclwerowe przerwsły onegdajszej 
docy wesołą zshawę w popularnym dancingu 
Trzoaki w Zakopanam. B, urzędnik miejsco- 
wej Ubezpieczalni Społecznej p. Jerzy Ro 
złowski ciężką postrzelił swą żonę, następnie 
zaś uełował popełnić samobójstwo. 

Małżonkowie bawili się na sali dancingowej 
kilka godzin. P. Kozłowska przebywała w to 
warzystwie czterech panów, jej mąż zná sie- 
dział samotnie przy oddzielnym staliku, 

Zbliżała się godz. 2 w nocy, gdy p. Kozłow- 
ski podozedł do stolika swej zony i zwrócił sią 
do jednego z jej towarzyazów, Fanowie chwilę 
rozmawiali, po czym p. Kozłowski powrócił na 
swoje miejsce, 

Wkrótce potem p, Kozłonska wraz z towa- 
rzyszącymi jej panumi skierowała się ku 
wyjściu, by opuścić lokal. 

Gdy przechodziła obok stolika, przy którym 
siedział jej mąż, padły strzały, Ciężko rant 
kobieta runęła na podłogę. P. Kozłowski po- 
atrzelił się wówczas w skroń 

Oboje ciężko rumnych przewieziono do sapi- 


: s: 
Kino w Japonii 

W ciągu ostatniego roku kins w Japonii 
sprzedały 880 milionów biletów. Z zagraniez- 
nych filmów największym powodzeniem cie: 
szyły się: „Paetetr” i „życie Don Juana”, W 
ciągu ubiegłego rolm studia japońskie wyper 
dukowały 15.636 filmów dźwiękowych oras 
9372 niemych, na ogólną liczbę 1687 kino 
teatrów, 

Wyjątkowy rozwój filmu w Jeponii tlama- 
czy się fantastycznie niskimi gażami, jakie 
pobierają artyści. Przeciętna stawka w japoń- 
skim studio wynosi 13—14 jem (okoła 60 xt) 
miesięcznie, oraz bezpłatne posiłid w ramie z3 
słabmęcia z głodu w czacie nakręcania filmu 

W Japonii uweaane jest za wysoce nietio= 
ralne calowanie się publiczne, to też sceny fil- 
mów zagramicznych, przedstawiające długia 
pocałunki, przyjmuje publiczność japońska 1 
pogardą. W każdym 2 kinoteatrów zatzudnio- 
ny jest t, zw, „wyjaśniacz filmu", który stol 
ma scenie między ekranem a pablicznościa, 


PORT 


SLUB PIŁKARZA 

W drugi dzień świąt w kościele W. N, M, P. 
w Somnowcu odbył się ślub manego piłkarze 
sosnowieckiej Unii, Dutka. 

Mlodej parze składamy tą drogą nerdeczna 
życzenia, 
ZWYCIĘSTWO KPW POZNAŃ 

E FRANCJI 


W drugim duiu Świąt, odbył się w Brusy, 
w jednym z największych ośrodków robatni- 
czych polskiej emigracji wa Francji, mecz ko- 
szykówki pomiędzy poznańskim KPW j re 
prezentacją Ligi koszykówki północnej Fran- 

i. Mecz, po pięknej i amocjemującej walee, 
przyniósł zasłużone zwycięstwo drużynie pos 
znańskiej w stosunku 5275 (20:8). Grę utrud 


niał siny wiatr. Pornańczycy Yi w 
składzie: yeki, Łój, Grzeszowiak, Pa- 
trzykont į Satok, Zawody zgromadziły sporo 
publiczno 


SUKCES RTM. KOMOROWSKIEGO 
W NICEI 

W Nicei rozpoczęły się wielkie miedaynaro- 
dowe zawody konne z udziałem polskich jaf- 
dźców, W pierwszym konkursie o nagrodę 
księżnej Austy pierwsze miejsce zajął rtm 
Komorowski (Polska). 


W 6-0IU WAGACH ROZSTĄWIONO 
FINALISTÓW MISTRZOSTW POLSKI 

Wydział sportowy PZB rozetawił nasti 
jących zawodników w mistrzostwach 

W muszej Rumdsteina j Jaaińskiego. 

W piórkowej Chrostku i Czortka, 

W półśradniej Jańczuka i Jareckiego. 

W Średniej Pienrskiega i Florysiake. 

W półciężkiej Pietrzeka i Karolaka, 

W ciężkiej Piłata i Dorche. 

MECZ TENISOWY NIEMCY — POLSKA 

W dniach 22—24 bm. na korcia WKS Legia 
w Warszawie rozegrany zostanie międzymaro- 
dowy mecz tenisowy Polska — Niemcy o pu- 
char ufundowany przez ambasadora Rzeszy 
Niemieckiej w Warszawie von Moltke, 

Związek niemiecki nadesłał już swój skład: 
Gra pojedyńcza Goeppfert i Dertmer. Gra pod 
wójna; Goeppiert — Beutner. Gra pań: Em. 
ger. Gra mieszana: Enger — Beutner. 

Skład druzyny polskiej: Gra pojedyńcza; 
Hebda — fłoczyński. Gre podwójna; Hebda— 
Bamorowaki, Gra pań: Jędrzejowaka, Gra mie- 
szana: Jędrzejowską — Baworawski, 

W pierwszym dniu meczu odbędą się dwie 
gry pojedyńcze, w sobotę gra podwójna i gra 
pań, a w niedziele pozostałe dwie gry poje- 
dyńcze i gru mieszana, 

MADEJSKI W DĘBIE 

Jak donosi prasa śląska, waprezentacyji 
bramkarz Polski Madejski przenomi aW wa 
Śląsk 

Madejski z zawodu 
intratną posadę i w 
stapi w barwach Debu. 


chemik, ma otrzymał 
najbliższym czasie wy- 


„KURIER ZACHODNI- srody 2U kwietnia. 1938 roku 


OGŁOSZENIA 
DO WSZYSTKICH 


PISM ŚWIATA 


KOSZTORYSY 
PROJEKTY 
RYSUNKI 
KAMPANIE 
REKLAMOWE 
FACHOWO — SZYBKO — SOUDNIE 


(I 


__ ISTNIEJE OD 1915 R. J 


NA WŁASNYM J. Cuci NA. KOŁO SWIATA 


a toruńscy, bracia Edmund, 


Trza żeglarz 
maokoło śniata na jachcie własnej konstrukcji. Jacht ^ 


szerokości | 240 mtr wysoknści, wypomażony 
glarze opuścili Toruń, udając 6i 
no czym bezpośrednio udadzą s 


do Gdyni, gdzie pi 
je w podróż naokoło 
Belgia, Casablanca, stamtąd przez wyspy A zorakie i Bermudy do Stanów Zjednoc 


Leonard i Feliks Rupińscy wyjezdzają w pos 


ymiarach 10 mtr długoeei, 8.40 m.: 
jest w žagiti o powiarzehm 66 wtr kw, 2o 

da Z<tygodmowy kurs nawigacyjny 
wiata następującym szlakiem: Gdyniu 
yeh, 


następnie do Brazylii, po czym przez kanał Panamski do Tokio na Olimpiaię, Po zakon 


w dragą powrotną 


czeniu igrzysk udadzą się 
ed: jacht „Polonia“ 


lata Zdjęcie pr: 


Zbiórka nieużytków 


i W STOLICY 
Zbiórka nieużytków, prowadzana w ramach 
sikcji „wiosarmych porządków" na terenie ato- 


licy przez opiekunów społecznych, przynosi 
nadspodziewane wyniki. 
Dotychczas zwieziono do składów 500 su- 


mochodów ciężarowych rozmaitych nieażyt- 
ków. Wśród zebranych rzeczy przeważają: Łe- 
lasiwa, butelki, szmuty, choć nie brak też war 
tościowych przedmiotów, jak meble, ubrania 
smajdujące się w dobrym stanie im. 


NARESZCIE W DOMU! 
— Zastałeć w domu po powrocie wszystko 
na swoim miejecn ' ` 
— O tak — nawet w nolmju sypialnym pt- 
Bło się jeszcze światla! 


ra 
KINO 


Hü 


SOSNOWIEC — Redakcja: Piłaudskiego nr. 4 
TeL 61064. Skrytka pocztowa €Z. 
Aódminiatracja: Piłsudskiego 4 Tel. 61078 


Malak męczóny przyjmuje 
ad gudz 11 — i jod n — Z, 


Rakapsów rednkcja nie zwraca. 


piosenkami, 


M „Kariera Lamote: 


na którym 


obliczona jest na trzy 


podró 
wyruszyli w podroz 


za toruńse 


do Gdyni. € 
1 


OFIARY 


ZA. 10— składają Odalscy na odnowienie 
kościoła N. M, P. w Sosnowcu zamiast byt- 
ności na koncercie Ladisa Kiepury. 


KINO „EDEN“ 


Najweseleza komedis, sezoru 
reż. E, Lubitscha 


Osma żona sinobrodego 


W rol. g 
Claudette COLBERT i Gary COOPER 


Nadprogram: Dodatek kolorowy 
„PISANKI“ i tygodniki PAT'A. 


Poez, I sear=u 17.30 w niedzielę o g. „1530 
— FV — 


DZIŚ 


polska kapjtalna komedia muzyczna 


SZCZĘŚLIWA 13-KA 


Film zadowoli wszystkich, którzy szukają humoru, 
i wesołego spęd e nia Świąt. 

się na „SZCZĘŚLIWEJ 13-CE*—witani miłe przebojowymi 

przez asów naszego humorn: 

H. GROSSÓWNĘ, S. SIELAŃSKIEGO, J. ORWIDA 
M. CHMUIIKOWSKA, CZESŁ. SKONIECZNEGO, 


š i i Pocz, o godz. 17.30 | 


WŁ. GRABOWSKIEGO i w. in. 


Emiechu 
A zatem wszyscy spotkamy 


ście 60 gr. 


Oaza 


ŁAZY, Wladyslaw Jaworski, — 
WRS 3-go Maj 
mi 


A 
[E= S =s = wa w == ws sr was ea Gp wap was eee < w s= =— ww 


Szybko i sprawnie przyrządzisz posiłek, í| 


posiadając 


dza tanio. 


kuchenkę elektryczną. 


Dzięki taryfie blokowej gotowanie elektryczne wypada bar- 


Be jm 


5 
B 
5 
B 
Ë ZLEKTROWNIA OKRĘGOWA W 
8 


ZAGŁĘBIU 


DROBNE OGŁOSZENI. 


ZGUBIONE Różne 
DOKUMENTY 
POMNIKI 
LEGITYMACJI: 


i zzeżby artystyczne w 
dużym wyborze oraz 
wszelkie wyroby beto- 
nowe — poleca tanio 
Wiktoria“ 


Szkoły  Rzemieślniczo- 
Przemysłowej w Sos- 
nowen zgubił Henryk 
Puz. Będzin, Granicz- 
na 15, Š 


DOWÓD OSOBISTY za ea 


Zakład 
pieczątkarski 
Lucjan Stybliński 


Sosnowiec ul. Mała- 
chowskiego 9 i 1-go 
Meja 26 tel, 618.62 
wykonuje — piec 

szyldy emaliowane uA 
A AOC 


A 5 Bisk. Bandurskiego 17 
wydany przez agì- | skr. poczt, Telefon ń a 
strat m, Sosnowca | 68-434. 23-letnia gwa- Wytwórnia 
zgobi Henryk Ociep- |rancja. iyol) MEBLI GLĘPYCH 
SE Piotr NOWAK 
Będzin, ul. Gzichowska 
22. telefon 31057. — 


Nr. akt, III K. A. 160-357 
SENTENCJA WYROKU W IMIENIU 
RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


Dnia 7 kwietnia 1957 r. Sąd Apelacyjny w 
Warszawie w Wydziale TM Kurnym na posie 


Poleca fotele, półfote- 
lik, krzesła wiedeń- 
skie różnych fasonów, 
stoliki, kwietniki, wie: 
aki, etażerki i tp. 
az stoliki pod radio 


KUPNO ` 
i SPRZEDA? 


VO SPRZEDANIA 
om w śródmieściu $o | 
snowca ż placem, Wi 
domość: Aleja MA 
kiego 19 m. 


WAPNO | 


budowlane w br 
tluste „o dużej w daj. 
ności Wapiennije "By. 
nica" Sosnowiec, l 
8-go Maja 5, talei 
62659. 98] 


NIERUCHOMOŚĆ 
Sosnowiec, Kręta 8 = 
powierzchnia 1496 
kw., dom piętrowy, do. 
mek parterowy i ofe 


a 


Wieraz milimetrowy jednołamowy: na I-ej stronie, względnie przed tekstem 1 zł; w tek- È 
zm tekstem 46 gr. Ozłoszenia drahne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ugloawe- 
nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr, za każdy wyraz. Szerokość sspajt 70 mm: 
w niedzielę i ńwięta 25% drożej. Układ rabelaryczny 25 
Zæ lerminawy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada, 


ZIN, Małachowskiego 7, tel 7139], — D4BHOWA, Kritka 
QGLKUSZ, Hynek, kiosk p. FKordaszew: 
38. — ZĄHKOWICĘ kiosk p. Erop — ŻARKI, 
Jaworski. — CZEŁADŹ, Wicczarkowa, Stasmea 27, KAZIMIERZ — PORĄBI 


O a a ==——— 
TEASE ASE WNIKA DANO. — DAJA „KONIAR 2emareuxaor N AEN AEA A — EE dB 


cyna — sprzeda 


dzeniu jewpym w skladzie następującym: |Oprawa obrazów, por-| na - 
Przewodniczący Sędzia W. Chmielarz, Proto- |tretów | ramy gotowa | xrystnie Bank Lada 
kulant ap). R Chódowicz, po rozpoznaniu w |do obrazów firanek owawies Mi 
dniu 7 kwietn 3 RJ Staniaława 1407 A 
Machu, onk. z art. 935 2 powodu apelacii | —>— —— 
założonej przez oskurżycicia prywatnego, od LECZNICA, FARBY 
wyroku Sądu Okręgowego w Sosnowen z unia PRZYCHODNIA [| š 
29 września 1986 r i uzna Stanisława Ma- | pomoc" chorób ORŁA Da ropolikug 
cha winnym tego, że dnia 18 września 1953 z. |pych i weneryczn, 

ławienia Owtieja Szeniekio- | Soxnowiec, 3-go Maja 

mie w piśmie „Kurier Za- | gy, d 170 | 8, 

chodni" w ogłoszonych przez niogo | amm Soanorwiec, o a 
liscie załytułowanym: „Z krzywdą inwalidów AR TSA ni | 
wojennych otrzymał koncesję żyd Szenicki“, LOKALE éciota 88.011 
rdanin: „Szenicki uchodził jako dezerter, u 
chylający mię przed odbyciem rłużby wojsko- 


2—3 POKOJE 
wygody. 


została mu 
wcu, Na 
4,61, 266 


woj i x taga tytułu wytaczoną 
sprawa w Sądzje Okręgów: 
zasada. W9, GTE k i 
SliJk. k art, 79 p. o. k. s. orzeka; zankar- 
żony wyrok uchylić ; Stanisława Macha ska- 

é na jeden mieniąc aresztu i 50 złotych 
umy, wykonanie wymierzonej kary pozba 
wienia wolności zawiosić ne lat dwa, Zaaqdzić 
od Stanisława Macha na rzecz Owsieja Szenuć 
kiego pomienicne przez niego koszty postępo” 
tanieluwa Macha 20 zło- 


kuchnia, Po- 
goń -blisku Rudnej 

poszukiwane,  Bebako- 
wn. Mariuck» 4-a, Tel, 


628-09. 1833 


JEST DZWIGNĄ 
HANDLU! 


Zgon Tndianina-katoliki 
W WIBKU 110 LAT 


za obla matancje, Treść W Kanadzie zmarł niejaki Szymon Gate 
wyroku ol asopiómie „Kurier Za- | manda Indjanin z Ottawy, uważany za nóż 
chodni® wyduwany w Sosnowcu na koszt 3 >. ; 
Stanisława Macha j obe starezego czlowieka w cnłej Kanadzie, Zman 


ly w chwili śmierci liczył 110 lat. W przedę 
gu 20 lst byl on wodzem rezerwatu Indian w 
Nipisking bad jeziorem o tejże nazwie. 

Sędziwy Indian był gorlwiym katolikiem, 


stępowania w sprawie, 
ego, Za zgodność Kierownik Sekretariutu 
(es Patwcki M. P. 

Za zgodnodć Sekretarz Prokuratury w 803- 
nowcu w-z Będkowski 1887 


Najwspanialsza uczta artystyczna dla prawdziwych 
znawców 


KINO 


NIL) 


Warszawaka 18 


Natchnione arcydzieło genialnego 


Sacha Guitry | 


w filmie, który pod So nA musi zachwycić 
wszystkich 


PERŁY Korony 


RINO- TEATA | Poteżny dramat polski według powieści M. Rodziewiczówny 


MW „WRZOS” 


L. Wiuñmti W roli gl: Stanislawa Angelówna, M. Ćwiklińska, 

asa K. Junosza - Stepowski, Brodniewiez, Cybulski, 
Grahowski I inni. 

„Ma Pałac | Film reżyserowabiiwórca glredowatejź lulis Gana] 


SERYJNE BROWAR OGŁOBZENIA 
Ba to = 
TE tš | 
żej, 16 aroi >] | 
drożej, Numery dowodawe płatae. NET mych OBA 4 
' r Za każdy wyraz postem dopłaca się pt ° I 
r= 


ILITTTTTJ 8 
STRZEMIESZACE, księgarnia W. kiskis 
Czemi. — MYSZKÓW, kiosk BL. s i E 
KA, uł. Wiejska 13, Leon Mąrzka. 


53 


